
Robotnicza ló~ż złożyła hołd 
Włodzimierza Lenina 

W dniu wczorajszym w sa
li Filharmonii Łódzkiej od~ 

było się uroczyste zebrańie, 
poświęcone 28 roczni<:y śm1er
Ci Włodzimierza Lenina. 

Zebranie zagaił prr.zewodni
czący Prezydium RN m. Ł<>- I 
dzi, tow. Marian Minor. j 

łl . . 
I 
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f'IWLETARlUSZE WSZYSTKICH KRAJólJ' l.4CZC1E ST~! Przy udziale tow. Stalina 
a kiyw moskiewski · 

uczcił pomięć Leniną: 
MOS KW A (PAP) 

Związku Radzieckiego 
śmierci Włodzimierza 
partii bolszewickiej, 
państwa radzieckiego, 

Dnia 21 om . .n;irody 
obchodziły '28 rócznicę 
Lenina organizatora 
założyciela i kierownika 
wodza mas pracujących 

W prezydium akademii za
Siedl:i pmedstawiciele .Komi
tetu Łódzkiego i Wojewódz
kiego PZPR na czele z sekre
t:imami_ oow. tow_ Wojasem i 
Stasi·akiem oraz m~h1żeni 
działacu partyjni., przedsta
wiciele inteligencji i przodow
nicy pracy. 

W wielkim skupieniu licz- I 
nie zgromadzony aktyw par- I 
tyjny wysłucha! referatu po
święcone~ życiu i działalno

ści Leqina, wygłoszonego 

przez I sekretarza KŁ PZPR, 
tow. Pawła Wojasa. · I ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII -ROBOTNICZEJ 

całego świata. 
Agencja TASS donosi: 

M. Susłow, P. Ponorr:arenko, 

1M. Szkiriatow. Żebrani entu
zjastycznie powitali genialne
go kontynuatora dzieła Leni
na, organizatora i inicjatora 
wszystkich zwycięstw narodu 
radzieckiego - Józefa Stalina. 
Przez dłuższy czas sala ro~ 
brzmiewała burzliwą owacją. 

Część artystyczną wypełniła W godzinach wieczornych w 

orkiestra symfoniczna Filhar- '----- '""'"-------------------·------- - - - ---------- -------- stolicy ZSRR - Moskwie od-
monii Łódzkiej. NR 19 - ROK VDI ŁOD:Z, WTOREK 22 STYCZNIA 1952 ROKU CENA 10 GR. była się w Teatrze Wielkim u

roczysta akademia żałobna, 
poświęcona pamięci W. Leni

Pod zW,jc.ięskim 
naród polski iedno~.zy 

szta nCIClt:'e.m' Lenina~Stalilna 
, 

• 
się w walce o • 

•• social i.z~ pokói 
l..Jroczysta akademia w W arszawie w· 28 rocznicę zgonu Włodzim ierza Lenina 

na. Na akademię przybyli kie
rownicy partii bolszewickiej 
i rzadu radzieckiego, człon
kowie Komitetu Centralnego 
i · Komitetu Moskiewskiego 
Partii, Prezydiów Rady Naj
wyższej ZSRR i Rady Najwyż
szej RFSRR, moskiewskiej 
obwodowej i miejskiej Rady 
belegatów Ludu Practijące30, 
KC . Wszechzwiązkowego Leni
nowskiego Komunistycznego 
Związku Młodzieży, członko-

Przewodniczący Prezydium 
Rady Najwyższej ZSRR, M. 
Szwernik, wygłosił jako prze
wodniczący akademii słowo 
wstępne i zaproponował ucz
cić pamięć Włodzimierza L!!
nina przez powstanię. Wszys
cy obecni wśród głębokiej ci
szy powstają z miejs·c. Prze
wodniczący ogłasza następnie 

otwarcie uroczystej akademii 
7.alobnej dla uczcz~hia pamię
ci Włodzimierza Lenina. Refe
rat z okazji '28 rocznicy zgo
nu W. Lenina wygłosił dyrek
tor Instytutu Marksa - Er~el
sa - Lenina, Piotr Pospiełow. 

---z przemówienia 1 WARSZAW A (PAP). - 21 bm. - w.• 28 rocznice; I 
I śmieror Włodzimierza Lenina, Komitet -Centralny Pol
skiej' Zjednoczoncj Partii Robotniczej zorganizował uro-członka Biura Politycznego KC PZPR 

sekretarza KC. czystą akademię w sali Ra<ly Pa.ństwa. ' 
Na akademię przybył pr'L()wodniczący KC PZPR, 

Prezydent RP Bolesław Bierut, owacyjnie witany przez 
zebranych. 

premiera Józefa Cyrankiewicza 
Naród poiskl, któremu · Re- na - wodza międzynarudo

wolucja Październikowa. roz- wej klasy robotniczej, czło
l:xi.ja;jąc carat, dała wolność wieka. który za:1oczątkował 
- naród, który zdradzony erę ZWYCięskiej rewolucji so
przez swoje klasy posiadają- cja!istycznej, założyciela 
-. ćleptany i niszczony przez pierwszego w dziejach lud7.
hordy hitlerowskie, powstał kości socialistycznego pań
do nowego życia, wyzwolony stw>i. 

W akademii wzięl·i udział członkowie Biura Poli
tycznego KC PZPR, członkowie Rady Państwa z mar
szałkiem Sejmu. \'V"ladysławem Kowalskim nil czele, 
członkowie rządu .RP, z premierem J6zefem Gyrankie
wiczem, generalicja WP z Marszałkiem Polski Konstan
trm Rokossowskim, członkowie KC PZPR, przedstawi
ciele władz naczelnych stronnictw politycznych, związ
k6w zawodowych i organizacji społecznych, przedsta
wiciele świata nauki i sztuki, aktYWiści PZPR, przodow
nicy pracy i młodzież. 

przez historyczne zwycięstwo Wówczas, 28 lat temu, wy
pierwszego państwa socjaliz- dany komunikat Komitetu 
mlj nad faszyzmem; Centralnego Partii Bo!szewi-

naród polski, który\ przepę, ków mówił m. tn. : 
dził precz kapital stów i „Umarł czlówiek, pod któ
obszarników, który wcielając rego bo,iowym przewodem 
w życie marzenia całych po- nasza partia, owiana dymem 
koleń bojowników ...J> wolność · prochu, władczą ręką zatJ<nę
narodu i. wy~wolE!l'ł'ie ludu z la czerwońy sztandar paź. 
jarzma społecznego ucisku, d:>:lcrnika nad całym krajem. 
buduje dziś naprawdę silną, zlamala opór ·wrogów, stwo
Ludową Polskę, rzyla stałe podstawy pano-

. Orkiestra gra hymny narodowe · Pol~ki. i Związku 
Radzieckiego, po czym glo~ zabiera członek Biura Poli-

/ 

tyczi:eg~ KC PZPR, sekretarz KC, premier J6zef Cy- , 
rank1ew1cz. 
--- ---

naród, który dziś uttwala wania mas praculących bvłei 
swoją pracą i wysiłkiem gr~. Rosji carskiej. Umarł twórca 
nice na Qdrze i Nysie; I mlędzynarodówki komuni-

Czerwona, i jak szczur zgin;ił krucieństwem równym naj
w swym berllńskim bunkrze, dzikszym ekscesom hitleryzmu 
doprowadziwszy do nieszczę- masakruje ludność Korei, któ
ścia i katastrofy naród niemie-' ra dławi ruchy woll}.ościowe 
cki. Drugi - dyktator z rzym- na Malajach, w VB!tnamie, 
ski,ego balkonu, próżno tarzał na Filipinach, wszędzie gdzie 
się w prochu włoskiej szosy, tylko sięgają jej ~owrogie 
b1agając czerwonych party- wpływy? Ameryki, która z ca
zantów o darowanie mu życia. łym cynizmem uchwala w 

naród, który w bratnim stycznej, przywódca kom'lniz
sojuszu ze Związkiem Ra- mu światowego, rnłlrść I 
dziecklm i ze wszystkimi są- chlul>a proletari!'-tu miedzy. 
siadami wysoko niesie wspól- narodowego, sztandar ucl•ka
ny całej postęoowej ludzkoś- nego wschodu, wódz d:vktat11-
ci sztandar walki o pokój, o ry robotniczej w Rosji". 
niezależność narodów I po- „!llll?dy jeszc7.e od śmierci 
stęp, Marksa dzieje wlell!lego, 

naród, który w epoce Le- wyzwoleńczego ruchu prołe
nina i Stalina odnalazł ~wą · t.arlaekleg~ nie wydały tak 
drogę wolności I rozkwitu - tytanicznej postaci, jak nasz 
ze szczeqólną czcią obchodzi zmarły wódz, nauczyciel, 
dziś 21! rocznicę zgonu Leni- przyjaciel". 

A Piłsudski - kondotier ob- swych ciałach ustawodaw-
cych interesów - za którego czych stumilionowy fundusz 
płaciła Polska rachunki w zbrodniczej dywersji przeciw
tragicznym wrześniu 1939 ro- ,ko krajom socializmu. 
ku? Niewiele si(: nauczyli im-

Dzieło Lenina 

1 oto, co n ie udało się Wil- perialiści z doświadczeń tego 
helmowi Hindenburgowi, okresu. Niewiele się nauczyli 
Churchillowi, Lloyd George'o- ;i.. klęsk własnych, z klęsk 
wi, Wilsonowi i Clemenceau,· swych protegowanych. Wy
H itlerowi i Mussoliniemu, daje im się, że to co spotkato · 
Mannercheimowi i Antonescu Hitlera czy Czang Kai-szeka 
ma się udać w kalkulacji ominie tych, którzy odważyli-

J' est n ieśmiertelne amerykańskich' miliarderów by się targnąć w przyszłości 
I niefortunnemu kupcowi ga- :na wolne narody. W swym 

Wtlwczas, 28 lat temu, gdy 
umierał Lenin, łudzili się 
możni i bogaci tego świata. 
że ze śmiercią człowieka zgi
nle jego dzieło, że przyjdzie 
im łatwo zburzyć jego dzieło, 
zniszczyć nowy świat, który 
budował, przywrócić znowu 
Rosję niewoli, przekreślić 
wszystkie nadzieje, jakie lu
dzie walczący o swą wolność 
i prawa wiązali. z jego imie
niem. 

Historia 28 lat, które mi
nęly od śmierci Lenina1 hi
storia w coraz większym sto
pniu i coraz szybciej tworzo
na przez uzbrojone myślą l 
czynem Lenina i Stalina set
ki milionów ludzi walczących 
z uciskiem, krzywdą l WYZYo
klem. historia tych stalinow.
skich lat jest najlepszą odpo
wiedzią na próżne nadzieje 
tych wszystkich, którzy się 
ludrl!. że można cofnąć bieg 
wypadków historii walk wy
zwoleńczych ludzkości tak, 
Jak się cofa wskazówki włas
nego zegarka, którzy się łu
dzą. że można ludzkość ze 
zdobytych pozycji dowolnie 
cofać, że wyzwolonych można 
z powrotem ujarzmiać, a u
jarzmionym odebrać nadzieję 
wyzwolenia. 
Każdy następny rok, był ro-

1t1em dalszych triumfów za
początkowanego przez Lenina 
dzieła. Bo dzieło. które stwo
rrzył Lenin. było wyrazem dą
żeń. marzeń i nadziei setek 
milionów uciskanych, krzyw
dzonych i ujarzmionych ludzi 
na całym świecie. Lenin prze
kuł nieśmiertelną myśl teorii 
Marksa w skuteczną broń wal
ki o socjallzm w epoce impe. 
riHlizmu, wyzwolił _ energię 
milion ,„ ludzi. uzbroił ich do 
w-lki i wskazał drogę zwy
cięstwa. Stworzył partię, któ~a 
zbrojna w oręż nieoJ!lylnej na
uki marksizmu - ' leninizmu, 

. lanteryjnemu? obłędnym zaślepieniu znowu 
7ahart-0_wana ' rosnąca w b~- Wiele się zmtenilo w obozie jeszcze raz próbują dzielić 
Ja~h .• niezłomna '".obec przeci- imperialistycznym w ciągu skórę na niedźwiedziu. Oto 
wter,tstw, i:>rowa~z1ł~ masy lu- tych trzech dziesięcioleci. W piśmidło amerykańskie „Col
dowe PO wytkn;ęte3 dr~_ze„ Z zacieklej walce współzawod- lier's", finansowane przez 
rąk ~nlna ~rzeiął ~te~_JeJ kte- niczących ze sobą imperiali~ bank Morgana, ogłupia swych 
rowmctw~ Jego. n~3bhzszy. to: zmów wysunął się na czoło czytelników wizją łatwego 
war~sz t przy3ac1el -:-W1elk1 imperializm amerykański. Już ZWYCięstwa w atomowej wo3-
S~alin, kontynuator dzieł~ Le- w roku 1918 Lenin przewidy- nie I kreśli przed ich oczyma 
runil:. ,B_yły V: tym okresie la- wał taki obrót wydarzeń. W obraz triumfalnego - na pa
ta .c1ęzk1ch. s.mlerteln~ch zma- liście do robotników amery- pierze _ marszu amerykań-

k
gar;. Ałle 1 ka~dy hkole3ny etap kańsklch pi~ał: „naró<f ame- skiego żołdaka · po naszych 

onczy s ę meuc ronnym zwy k , k' kt' dał światu · · h 
cięstwe Dl t g t . ry ans 1, ory Zlem1ac . ...,,. 
, . . m. . a e 0 0 roczr;ica wzór wojny rewolucyjnej z A l?tóż ma im tę drogę dla 
~r;;'~~~%oLe~!la ~st . ~me~ niewolą feudalną, znalazł się amerykańskiego kapitału i 
zwycięstwa ta os~ą~n~ęc któ 1 w nowoczesnej kapitalistycz- amerykańskiej kultury toro
;ego Lc~~nn~;łe~~m~~~e~. - nej. niewoli najemnej. u gar- wać? Odpowiedź znajduj~my 

W IV roczni.cę Wielkiego 
Października mówił Lenin o 
tym, jak pierwsza rewolucja 
bolszewicka oswobodziła, wyr
wała z wojny imperialistycznej 
„pierwszą setkę milionów lu
dz;" i przepowiedział że na
stępne wy1·wą z takich wo-
jen całą ludzkość. Gdy 
z perspektywy minionych 
28 lat oceniamy dziś te słowa, 
widzimy w całej pełni ich nie
omylną prawdziwość. Od Pa
cyfi~ po Europę środkową 
rozciągają się już ziemie, nad 
którymi powiewa czerwony 
sztandar socjalizmu, na któ
rych króluje myśl leninowska. 
Już teraz jedna trzecia ludz
kości jest wolna. I wre dalsza 
wat.a narodów ujarzm1onych 
l mas ludowych o wyzwole
ni0. A cóż ci, co zmawiali się 
przeciwko młodej republice 
radzieckiej, ci, co przez trzy 
d"Eiesiątki lat bez mała chwy
tali się każdej sposobności, by 
ją zniszczyć. Przypatrzmy sie 
!eh losom, a zobaczymy całą 
nicośl ludzi, których stary gi
nący świat wysłał w pole, by 
zmierzyli sie z tytanami rewo
lucii. 

Podmuch Wielkiego Paździer
nika zmiótł z powierzchni zie
mi trony odwiecznych monar
chii. 

stk1 m1llarderów. M1ltarderzy w aktualnych u~1lowamach 
amerykańscy byli bodaj naj- amerykat'lskiej polityki. 
bogatsi i znajdowali się w Właśnie wprowadzaj ą w ży
najbardziej bezpiecznym poło- cie tzw. plan Schumana, dzię
żeniu geograficznym. Ciągnęli ki któremu kominy Zagłębia 
więc największe zyski. zmusi- Ruhry i Nadrenii dymić mają 
li wszystkie kraje, nawet naj- po to, by znowu - jak to 
bogatsze, do płacenia · sobie niektórzy snują plugawe ma
daniny. Narabowali setki mi- rzenia - zadymić mogły kie
lionów dolarów. A na każ- dyś kominy krematoriów w 
dym dolarze gruda błota od nowych Mauthausenach i no
„intratnych" dostąw wojen- wych Oświ~imiach. Właśnie 
nych, będących w każdym Schneider z Creuzot i Krupp 
kraju źródłem bogacenia bo- z Duesseldorfu utworzyli kar
gaczy, a rujnujących biedo- tel, by .nowy Wehrmacht mógł 
tę". ' znowu przemaszerować pod 

C2lyż nie jest to wierny wi- l',uk"em TriUJmfalFJym w Pa
zerunek Ameryki, która z o- ryżu. 

Narody położą kres 
zbrodniczym spiskom 

Spadkobiercy zdrajców 

Histor ia pFzestr zega 
władców im perialistycznych. 

Francji Petaina i Lavala po
dejmowali niedawno w tym
że Paryżµ watykańsko - wa
szyngfońskiego, bękarta, spad
kobiercę Hitlera i Ribben
troppa, pana Adenauera. A 
soadkobiercy Chamberlaina i 
Halifaxa czynili to samo w 
Londynie, ku oburzeniu 
wszystkich uczciwych Angli
ków. Wszystko dokładnie na 
razie tak, jak sobie tego ży
czy Waszyngton. A Waszyng
ton żyć~ sobie nade wszyst
ko i przede wszystkim dywi
zji nowego Wehrmachtu. O
ne to, starym zwyczajem, 
mają pójść w przedniej stra

wypowied'ziana przez T,,enlna, 
wytrzymała próbę historii i 
sprawdziła się z całą dokła
dnością, tak samo, jak wszyst
kie pobożne życzenia impe
rialistów okazały się zwo
dnicze i fałszywe. Z tego pły
nie nasza wiara i pewność 
ostatecznego zwycięstwa. Ale 
z nauk Lenina i Stallna wie
my, że żadne zwycięstwo nie 
jest dziełem automatycznego 
biegu historii. Musi być 
twardo wywalczone i nieraz 
okupione cięZkimi ofiar!lml. 

Nie ulega wą'tpliwości, że 
imperializm amerykański go
tów jest pójść na największą 
i najgłupszą awanttl'rę, by re
alizować swe obłędne .zamy
sły opanowania świata. Ale 
nie ulega także wątpliwości, 
że po raz pierwszy w historii 
ludzkości na przekór obłęd
nym i zbrodniczym planom 
po(jpalaczy świata stanęła co
raz bardziej krzepnąca, zbio
rowo zorganizowana wola se
tek milionów ludzi różnych 
ras, wyznań, przekonań i na
rodowości, zbiorowa wola, 
która może przekreślić ludo
bójcze plany, zmierzające do 
pogrążenia jeszcze raz ludz
k~ci w odmętach wojny. Od 
nas to zależy, .od naszego wy
silltu, od naszej walki, od 
naszego poświęceni". Sprawa 
zapobieżenia nowej wojnie le
ży w rękach ludzi, w rękach 
narodów. ' 

Któż pamięta tych wszyst
kich generałów i admirałów, 
atama1.ów i watażków, którzy 
za pieniądze wypłacane '\!le 
wszelakich walutacn kapitali
stycznego świata wybiet:ali się 
na obalenie władzy bolszewi
ków. Owi niefortunni wodzo
wie kontrrewolucji, to były 
tylko nedzne marionetki." Za 
nimi stali możni i wielcy tatn
tegc ~iata. Dumni i zadufani 
w sobie zwycięzcy z pierwszej 
wojny światowej, którzy ze
brali się wówcżas w Wersalu, 
b· jak im się zdawało, „kształ
tować i:Jsy świata". I cóż się 
z nimi stało, z tymi, których 
p~- Hadowalo w Wersalu wi
dmo bolszewizmu? Za polity
kę '":kmenceau w tamtych 
latach Francja zapłaciła w ro
ki · 1940 widokiem hitlerow
skich hord, przeciągających 
pod Łukiem Triumfalnym. 

Lloyd George dożył drama
tYCZ'lvch dni :\jll9 roku. JtdY 

hi llerowski pomiot jego toli- ży na wymarzoną przeciwko 
tyki zagroził Anglii. I oto pa- wolnym narodom wyprawę. 
tron antyrndzieckiej 'krucjaty Więc przypomnijmy znowu 
zaklinał" polityków brytyj- Lenina z roku 18-go. Słowa 
sKich, by szukali ratunku w jego znowu brzmią jak nieo
sojuszu z ojcrzyzną proletarf.atu, mylne proroctwo: „Widzimy 
którą sam niegdyś próbow;;ł jak Anglia i Ameryka, kra
zdławić. Churchill doczekał 
chwili, w której, musiał pro- je, które w większym niż in-
sić St.lliria, by ratować ofen- ne stopniu miały możność u
sywą Armii Radzieckiej zie- lrzymania się jako reoubliki 
d-- -zone armie anglo _ amery- demokratyczne, zapędzily się 
kańskie, kiedy kilka dywizji równie dziko i szaleńczo, jalt 
hitlerowskich przerwało się na w swoim czasie Niemcy. I 
froncie• zachodnim w roku dlatego tak samo szybko, a mo-
1944. • że jeszcze szybciej przebywa
. A Mussolini i Hitler - tros- ią drogę do tego kresu. którą z 
kliwie wyhodowane, wypłaco- takim powod7.eniem przebył 
ne i wychuchane przez nowo- imnerializm niemiecki. lm
jorską i londyńską· giełdę bo- perializm angielski i amPry
~yszcze światowej reakcji. u. kański same sie pogrzebia, 
patrzone na rycerzy nowej an- ~dy pode.imlł taka awanturę, 
tybolszewicki.ej krucjaty? która donrowadzi if> do poli-

Jeden - jak szczur uciekał tycznego· fia5Jrn. gdy ~ka7.a 
z\ zagrabionych ziem ojczyzny swe woj 0 ka na rolę du sici e!a 
Lenina i Stalina, gdy go i żandarmów całej Eu'ropy?'•. 
stamtąd wykurzyła Atm~ Każde słowo, każda myśl 

Może być polożona tama 
lbrodniczym spiskom prze"iw
ko ludlkośc i. knutym w ga
!iinetach amervkańskich mi
liarderów i ich różnojęzycz-

nych zauszników i agentów. 
Zasługa w tym siły obozu po
koju, zasługa wielkiego Leni
na i Stalina, zasługa opoki i 
nadziei ludzkości - Związku 
Radzieckiego, wzmacniać siły 

pokoju to obowiązek wie prezydium Centralnej Ra-
wszystkich ludzi narodów dv Związków Zawodowych i 
miłujących pokój. Ogromna -i przedstawiciele organizacji 
część ludzkości pa trzy dziś w społecznych. 

przyszłość i buduje przyszłość. Salę Teatru . W~lkiego za-

Wielki Paźdz iernik określił 
narodu polskiego 

losy 

Zmieniły się też nieodmien
nie c,zasy i w Polsce. A ta 
zmiana wiąże się nierozerwal
nie z imieniem Lenina i z 
imieniem· Stalina. 
Najgłębszy związek Lenina. 

z Polską polega na tym, że 
czuł i pojmował tragedię na
rodu rozdartego i ujarzmione
go przez zaborców rosyjskich, 
pruskich i austriackich, że my
ślą towarzyszył rewolucjoni
stom polskim na szlaku ich 
wyzwoleńczej walki i wspierał 
ich radą i mądrością wielkie
go stratega rewolucji, że losy 
Polski wykuwały się tam, gdzie 
WYkuwały się losy rosyjskiej 
rewolucji, a więc wśród rosyj
skich robotników, wśród leni
nowskich rewolucjonistów, 
wśród bolszewików. 
Związek losów Polski z lo

sami rosyjskiej rewolucji, za
dzierzgnięty przed dziesi11tka
mi lat, stawał się coraz silniej
szy, coraz bardziej nierozer
walny, Zwycięstwo rewolucji 
oznaczało przekreślenie zabo
rów i powstanie niepodległej 
Polski_ 
Gdy_.-ładcy ówczesnej Pol

ski sprzeniewierzyli się jedy
nej polskiej racji stanu, która 
nakazywala przyjaźi1 i zwią
zek z rewolucyjną Rosją, gdy 
zamiast tego uczynili z Polski 
międzywojennej taran antyra
dzieckiej interwen~ji, gdy 
związali się z siłami między
narodowego imperiallzmU: i 
spiskowali przeciwko Związ
kowi Radzieckiemu, tym sa
mym podpisywali wyrćk 
śmierci na niepodległość Pol
ski, tym samym kopali grób, 
w który kraj nasz stoczył się 
we wrześniu 1939 roku. 

Wyzwolenie Polski i po raz 
drw:(i sprzęgło się z rewolucyj
ną llo;;ją . Przyniosła nam je 
Armia Radziecka zrodzona z 
myśli Lenina, wiedziona ge
niuszem Stalina. Tym razem 
gospodarzem w Polsce stał się 
lud polski pod kierownictwem 
klasy robotniczej i jej partii. 
Lud polski zaś, wierny jedy
nej prawdziwej polskiej racji 
stanu - związał się nicrozer . 
\Valnie przymierzem i brater
ską przyjaźnią ze Związkiem 
Radzieckim, przywracając i 
umacniając fę więź, która zro
dziła się ongiś w ogniu wspól
nej walki polskich i rosyj
skich rewolucjonistów. 

Pasożytnicze klasy przesta
ły odgrywać rolę czynnika 
Danującego w ·Polsce i wplyw 
ich na losy Polski został raz 
na zawsze przekreślony. 

Stronnictwa burżuazyjne,• 
które były rze<:znikami inte
resów klas dawniej panują
cych, od-.endecji poprzez sa
nację, chadecję, prawicę lu
dowcową aż do prawicy PPS, 
zniknęly wraz ze swymi mo
codawcami klasowymi z wi
downi ·naszego życia politycz
nego, Ich niedobitki zeszły 
bądź w szeregi reakcyjnego 
podziemia bandyckiego, badż 
1·ozpełzły sję po różnych sto
licach zachodnich, tworzac ' 
tzw. emigrację. Losy obu 
tych szczątkowych pozqstało
ści reakcyjnej myśli politycz
nej odzwierciedlającej oblicze 
polskiej burżuazji i oolskie20 
obszarnichva po rewolucji de
mokratyczno-ludowej sa 
wysoce charakterystyczne. 

Skoro naród polski pozba
wił ich majątków i możliwo
ści wyzyskiwania ludzi pracy 
i pozbawił ich polityczne20 
panowania, panowie ci wy
rzekli się natychmiast naro
du. Dlatego to dziś „filozofo
wie" polskiej emigracji wy
rzekają się suwerenności 
państwowej. Dlatego odstę
pują hitlerowcom polskie Zie
mie Zachodnie d nie tylko za
chodnie, dlatego paktują ze 
śmiertelnymi wrogami narod\1 
polskiego rewizjonistami :i 

Bonn i podpisują z nimi umo
wY jak diabelskie cyrografy. 
zapisując swą , duszę diabłu 
hitlerowskiemu - za obietnic.;: 
OS12rukańczą, rzecz jasna, ooiet
nicę - powrotu do dawnych 
domen. Odpowiednikiem tej 
zdrad y emigrad3i polskiej jest 
rola niedobitków reakcyjnego 
podziemia w Polsce, zgangre
nowanych do reszty w służbie 
obcych, wrogich Polsce wY
wiadów, dywersantów, którzy 
chcą nas pozbawić Ziem Za
chodnich , niepodległości i wol
ności. Polskie klasy posiada
jące ' wyrzekły się jawnie, na
rodu polskiego. Naród polski 
nie ma powodu, by ronić z 
tej przyczyny łzy żalu. Niechaj 
zdrajcy i sprzedawczycy wie
dzą, że się ich traktuje jak 
zdraj<:ów i sprzedawczyków. 

Obłąkańcze 
nigdy s ię me 

pfany 
ziszczą 

Burżuazja zachodnio - eu- stoi przed nim otwarta dro
ropejska przechodzi ten sam ga do rozkwitu, potęgi i wi.el
proces. Oto np. filozof an- kości .. W walce o ten rozkwit, 
gielskiej burżuazji Bertrand wielkość i potęgę wyrósł nasz 
Russel oświadcza się gorąco front narodowy, któremu 
na rzećz całkowitego podpo- przewodzi bohaterska klasa 
rządkowania &wej ojczyzny robotnicza. Naród polski świa
Ameryce. Powiada. wręcz i dom jest dziś swoich zadań i 
dosłownie: „Nie sądźcie, by celów. Jakże więc nie miałby 
wo.ina światowa oznaczała się zjednoczyć w narodowym 
koniec wszystkiego. Będzie to froncie walki o pokój i Plan 
wprawdzie koniec Anglii, ale Sześcioletni, skoro pokój i 
na Anglii świat się nie koń- plan - to droga do wielkoś-

d ·ć · 1n · · ci, potęgi i szczęścia narodu? 
czy. Lu nos cywr a zgmie, Jakżeby nie miał zjednoczyć 
ocaleją tylko amellt'kańscy się w narodowym froncie, gdy 
lotnicy. Ale tylko to jest isto- nasi nrogowie i służący im 
tne dla zwycięstwa. Więc po- zdrajcy sięgają drapieżnie po 
winniśmy się odnosić do nie- nasze Ziemie Zachodnie, za
bezpieczeństwa wQjny ze grażają naszemu bezpieczeń
stoickim spokojem i zimną stwu, naszej l)iepodległości? 
krwią". ' Jakże nie miałby się zjedno-

Trudno się oprzeć· wraże- czyć, gdy wrogowie , ludzkości 

niu, że Churchill robi w poli- gotują światu nową wojnę, za
tyce coś, co ma posmak - grafającą bytowi naszego na. 
pożal się Bot.e - "filozofii" rodu? Oto dlaczego leninow
Russel'a. Jeżeli naród bry- ska rocznica to moment, w 
tyjski mimo wszystko prze- którym naród nasz jeszcze 
trwa Russel'a i Churchilla, a wyżej podnosi sztandar walki 
źe przetrwa tego jesteśmy o utrwalenie swojej niepodle
najzupełpiej pewni, to dlate- głości, o utrwalenie swoich 
go, że obłąkańcze plany sla- rewolucyjnych zdobyczy, o 
wetnych rzeczników „obrony swoją wspaniałą przyszłość. 
.zachodniej cywilizacji" nig- Oto dlaczego naród nasz pod 
dy sit; nie ziszczą, nawet z wodzą swojej klasy robotni
pomocą Wehrmachtu, pobło- szej, pod wodzą Polskiej Zjed
gosławion~go przez ·Watykan, noczonej P artii Robotniczej, 

pod wodzą towarzysza Bieru
a do,wodzonego przez Eisen- ta wysoko podnosi leninow
howera. Nie ziszczą się dla- 1 sko _ stalinowski sztandar 
tego, bo trzy dziesiątki lat walki 0 socjalizm. Oto d1a
temu był październik, bo był czego naród nasz, u boku • 
Lenin i jest Stalin. Bo są Związku Radzieckiego, wespół 

·partie komunistyczne, jest z innymi wyzwolonymi od u
ruch robotniczy i jest coraz cisku kapitalistycznego naro-
potężniejszy światowy ruch darni, wespół z całą postępo-
obrońców pokoju. wą ludtzkością, w.ierny swym 

Ze tamci, kapitaliści, ob- najpiękniejszym tradycjom 
szarnicy są tylko pasożytniczą wolnościowym, wzmaga swoją 
naróśl0 na ' ży..łym ciele na- •walkę o pokój, o niezależnoś~ 
rodu - wiedzi eliśmy już od narodów i postęp, pod wodzą 
dawna. Dziś oni sami cynicz- najbHższego towarzysza i kon
nle przyznają się już do tego. tynuatora · nieśmiertelnego 
Skoro więc naród polsJti •WY- dzieła Lenina - pod wodzą 
zwolil się od tej narośli Wielkiego Stalina. 

\ 

pełnili ministrowie, działacze 
nauki, kultury i .sztuki, robot
nice i robotnicy stołecznvch 
zakradów pracy i przedstawi
ciele armii i floty. · 

Na sali panował uroczysty 
nastrój, w gjębi sceny w o
bramowan,iu r.>:e sztandarów i 
kwiatów umieszczono portret 
Włodzimierza Lenina. Nad 
sceną, na czerwonym aksami
cie widniał napis: „Pod sztan
darem Lenina, pod przewodem 
Stalina - naprzód do zwy
ciestwa k9munizmu". 

Ostatnie słowa mówcy, 
wznoszące'!!O okrzyk na cześć 
leninizmu, na cześć wielkiej 
Partii Lenina - Stalina, na 
cześć niezwyciężonego narodu 
radzieckiego, kroczącego pod 
sztandarami Lenina i pod 
przewodem Stalina, ku zwy
cięstwu komunizmu spotkały 
się z dh1go niemilknącymi bu
rzliwymi oklaskami. Obecni 
powstali z miejsc. Rozległy się 
okrzyki : „Niech żyje towa

Miejsoa w prezydium tzajęli: i-zys.z Stalin!", „Chwała wieJ-
J. Sitiad•in , W. "Mołotow. G. Ma- klemo Stalinowi!", „Niech ży
lenkow, L. Beria,. K. Woroszy- \ je ukocha.ny wódz i na.uczyciel, 
łow, A. Mikojan, M. Bułganin, towarzysz Stalin!", po cz.vm 
L. Kaganowicz, A. Andrejew, zebrani odśpiewali Międzyna. 
M. Chruszczow, M. Szwernik. rodówkę. 

·Depesza 
Komitetu Słowiańskiego 

w Polsce 
KOMITET SŁOWIA:K!SKI ZSRR 

PRZEWODNICZĄCY GEN. A. GUNDOROW 
SEKR. GENERALNY' 5. PILIPCZUK 

MOSKWA 

W 28 rocznicę śmierci wielkiego nauczyciela międzyna
rodowego proletariatu, założyciela pierwsl'lego na świecie 
państwa socjalistycznego, Włodzimierrza Iljicza Lenina, • 
w imieniu Komitetu Słowiańskiego w Polsce, składamy hołd 
Jego niezaipo!T)nianej pamięci. 

W dniu tym łączymy się z bratnim nall'odem radzieckim 
i wseystkimi silami postępu na świecie w Illiezłomnej woli 
zdecydowanej walki pod przewodem genialnego kontynuato
ra dzieła Lenina - Wielk l~go Stalina. o zapewnienie ludz
kości trwałego pokoju i ustxoju sprawJedliwości społecznej. 

DepeSIZę podpisali : przewodniczący - W, Barcikowski, 
orat1: sekretan generailny - J. W~źnickl. 

Cały świat uezeil 
rocznicę zgonu Lenina 

Narody Związku Radziec- wvśwletlane są filmy o Leni• 
kiego i cała postępowa ludz- nie i Stalinie. Cala prasa za
kość c;bchodziły uroczyście 28 mieszcza obszerne artykuły <i 
:roczn;c.ę śmierci Włodzimierza życiu i rewolucyjnej działalno
Lenina - organizatora partii ści wielkiego wodza mas pra
bolszewickiej, założyĆiela i cujących całego świata Wio• 
kierownika państwa radziec- rlzimierza Lenina. 
kiego, wielkiego rewolucjoni- · 
sty i koryfeusza nauki, wodza Wf;GRY 
111as pracujących całego świa- c"iia'" prasa węgierska za-
ta. mieszcza obszerne artykuły 
CZECHOSLOW ACJA w związku z 28 rocznicą 

Wszystkie dzienniki Czecho
słowacji zamieściły liczne ar
tykuły poświęcone pamięci 
Włodzimierza Lenina. Dzienni
ki zamieściły fotografie Leni
na, artykuły o triumfie lenini
zmu, a także wspomnienia sta
rych działaczy rewolucyjnych. 

CHINY 
wewszystklch prow:lncjaah 
Chińskiej Republiki Ludowej 
odbywają się uroczyste aka;
demie poświęcone ~ roczn i
cy zgonu Włodzimierza Leni
na. Na ekranach wielu kin 

śmierci założyciela partii bol
szewickiej i państwa radziec
kiego - Włodzimierza Leni
na. 

Lenin - pisze dziennik 
„Szahad Nep" rozpo~zął 
nową erę w historii ludzkoś
ci i doprowadził narody Rosji 
carskiej do wolności. Dzieło 
Lenina i jel?o idee sa nie
śmierteln11 

• • • 
Akademie żałobne odbYl:y 

się także w Berlinie, Helsin
kach i Hadze. 

Ola · uczczenia 10 rocznicy powstania PPR 

T ysiqce łon 
produkcji 

klasy 

ponadplanowej 
przyniesie czyn 
robotnicz~j 

Nieustannie napływają nowe zobowiązania pro- , 
dukcyjne, którymi ludzie pracy pragną uczcić 10 
rocznicę powstania PPR - spadkobierczyni Wiel
kiego Proletariatu, SDKPiL i KPP. 

W uroczystym nastroju po; 
dejmowała zobowiązania za
łoga ZAKŁADÓW PRZEMY
SŁU WEŁNIANEGO W BIEL
SKU nazwanych imieniem 
Małgorzaty Fornalskiej 
wielkiej bojowniczki Polskiej 
Partii Robotniczej. · 
Wśród gorących oklasków 

wstępowali na trybunę coraz 
to nowi robotnicy, składając 
zobowiązania. 
Załoga przędzalni -wypro

dukuje w styczniu br. 1.300 kg 
przędzy ponad plan. Ogólna 
wartość zobowiązań, podję
tych przez robotników Zakła
dów im. Małgorzaty/ Fornal 
. sklej, wynosi przeszło 52.000 
zl. 

Do podejmowania zobowią
zań dla uczczenia 10 rocznicy 
powstania PPR włączyły się 
załogi. cementowni Opolszczyz
ny, deklarując tysiące ton do
datkowej produkcji. 

Załoga cementowni „GRO
SZOWICE" zobowiązała się 
wYProdukować dodatkowo do 
końca stycznia br. 4.700 ton 
~ementu. Liczne zobowiązania 
podjęla także r.1lodzież z war
sztatów szkolnych. która po
stanowił.i remontować poza 
planem zajęć 3iJniki elektry
czne cementqwni. 
Robotnicy cementowni „BOL-

KO" postanowili uczcie 10 
rocznicę powstania PPR wy
konaniem planu kwartalnego 
produkcji w 103 proc. oraz 
1.fYProdukowaniem w styczniu 
br. ponad plan 758 ton· ce
mentu, klinkieru i gipsu. 

Dla uczczenia 10 rocznicy 
powstania Polskiej Partii Ro
botniczej załoga ZAKŁADÓW 
CHEMICZNYCH „BORUTA" 
W ZGIERZU zobowiązała się 
wykonać w I kwartale ponad
planową produkcję wartości 
1.150 tys. zł. 

Szereg cennych zobowiązań 
produkcyjnych podjęli rów
nież pracownicy ZPW IM. 
BARD(iWSKIEGO. Między in
nyrril załoga przędzalni od
dzi•ału E postanowiła wypro
dukować w I kwartale 300 kg 
prrz.ędzy poruad plan, a pracow
nicy skrecalni i przewijalni 
oddziału D zmniejszą ilość od
padków o 3 proc. Tkacze z 
brygad majstra Kaczmarka i 
Baran icc:kiego ?Jmniejszą ilość 
odpadków o 1 proc. 

-załoga cewiarni oddziału A 
ZP"'z IM. EMILII PLATER 
wykona plan styczniowy w 
103 proc. Natomiast oddział 
cerowal ni zwiększy wyd~.i.ność: 
swej pracy w tynV:c ok'res;e 
O 1 iPl'OC. 

• 
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STR. 2 

Na mar..g-ine!!! 

Przesadny 
opłymizm 

W klubie amerykańskich 
"obiet przemawiał ostatni.o 
senator Taft . Jak przystało 
na· amerykańskiego organi
zatora szpiegostwa oświad. 
czyl on, że Ameryka powin
na opracować metody, któ
re by „przysporzyły klapo- · 
tót:J rządowi radzieckiemu", 
że 1delu uchodźców z kra
jów demokracji ludowej 
„chętnie powróciroby do 
swoich krajów w charakte
rze tajnych agentów". 

Kim są werbowani u
chodźcy, o tym wiemy ch.J
ciażby z ostatnich procesów 
w Polsce. Rzezimieszek, 
oandyta, zlodziej, defrau
dant 3est mile widzianym 
klient~m amerykańskich o
środków werbujących szpie
gów i dywersantów. Gdzie 
lądują pupilkowie amery
kańskich organizatoró•.v 
szpiegostwa i dywersji? O 
tym też wiemy z ostatnich 
procesów. 

Ale swoją drogą czy aby 
nie przesadny optymizm 
amerykańskiego senatora, 
który twierdzi, *e wielu IJ

'hodźców chętnie Póidiie 
na robotę szpiegowską? 
: pra,wiedliwość wymierzo

na w Polsce, w Rumunii 
na . Węgrzech bandom szple
gOw, opłacanych z trum11-
nowskiego funduszu 100 
milionów dolarów na fi
nansowanie szpiegostwa i 
dywersji w ZSRR i w kra
jach demokracji ludowej, 
niewątpliwie ostudzi zapa
lił ewentualn11ch następ
ców Gluchowskiego, Biku- , 
·itcza itp. 

Uczniowie Hn~era 
Mocarstwa imperialisty· 

czne postanowity dokonać 
jednostronnej rewizji trak
tatu pokoiowego z Włocha
mi. Rewizję tę rozpoczęto 
od skreślenia wstępu do 
traktatu, stwierdzaiącego 
odpowied.zill:łnoś<! Włoch •a
szystowskicli za wojnę. Po
stanowienie to nie dz!wj 
nikogo. Przecież maluczko. 
a lisa Koch - „wampiT 
ąuchenwaldu" - doczeka 

· slf.ę pomnika w Waszyngt.o
nie. Na cokole będzie wid
niał napis: „Mistrzyni z 
Buchenwald.u - uczntowłe 
z Pentagonu i Departamen
tu Stanu". 

Hitler i Mussolini dopro
wadzili sztukę lama-iia 
traktatów do perfekcji, a 
pan Acheson Jest pojętnym 
uczniem. 

.• 

GŁOS ROBOTNICZY 

ZWiększyć udziai ZSCh Warszawscy 
racjonaliułarzy1 

·wzywa'.ą w budowie nowej • 
WSl de» wsi>ółzawodn'cłwa 

Coraz większa i!oś'ć pracu
jących chłopów przekonuje 
się, że nie dość rozgromić 

ciemiężycieli , przepc:dzić ob
szarników i k)lpitalistów, że 
nie wystarczy ograniczanie I 
wypieranie bogaczy · wiej
skich oraz spekulantów. aże
by zupełnie wYzwol ić się od 
wyzysku, zacofania i biedy. 

PIOTR KUSIAK by gminne oraz powiatowe 

przewodniczący Zarządu Oddz. Woj. ZSCh w Lodzi'. 
7Drządy ZSCh w największym WARSZAWA (PAP). - Eki
stopniu wykorzystały ~ pa racjonalizatorska z war
wszystkie formy agitacji t szawskiego klubu racjonaliza
tiropagandy na rzecz spół- torów budownictwa. pracuJą
dZ:elczości produkcyjne.i ca pod kierunk'em budowni
P,-zynie,ie to riam niewątpli- czego Polski Ludowej. l\11. Kra
wie pomyślne wyniki. wvr<i- jewskiego w~wała kluby ra
żając~ s'" pow~taniem szere- cjonalizatorów z Nowej H;.1ty. 

Aby osią ~nąć wYSOki po
ziom materialnych i kultu
ralnych warunków życia, 
trzeba umieiętnie budow<1ć 
nowe, lepsze życie wsi pol
skiej. 

Droga do tego celu prowa
dzi poprzez snóldzi elczoś~ 
produkcyjną . Zwią~ek Samo
pomocy Chlop~kiej ma na 
tym odcinku oracy szereg o
siae;nięć. w :elu aktywistów 
ZSCh wydatnie przvczyniło 
się do tworzenia snóldzielni 
produkc:vJhych. jak np. Jan 
Tyt1ielski. który zorganizo
wał spółdzielnie produkcyjną 
w gromad7le Sleszyn, gminy 
Dobrzelm. w 'pow. kutnow
Fkim. Podobnie w gromadach 
Głogowiec. powiatu brteziń
skiego i Skąpa. powiatu ra
domszczań•kie<'o. l:lzlęki wy
teżonvm wv<ilkom gromadz
l<kh kół Z$Ch. zo~talv powo
l~ne do życia spółt17.ielnie 

:,',ostał również utworzony 
komitet założyclclski w gro
madzie Beslekiery, pow. łc:
czyckiego, gdzie prezes gro
madzkiego koła ZSCh, Stani
sław Pawlak, kilkakrotnie 
org:inizował zbiorow„ czyta
ntp statutów spółdzielni pro
dukcyjnych . Zorganizowano 
też komite ty założycielskie w 

· wielu gromadach wszystkich 
powiatów województwa łódz
kiee.o 

Odrobić zaniedbania 
t'rzeba jednak stwierdzić, 

że nie wszystkie zarządy 
gminne ZSCh ' dostatecznie 
troszczą się o popularyzowH
nte spółdzielczości produkcyj
nej. W powiecie rawsko -
mazowieckim na 349 !(l"Omad 
zbiorowe czytanie statutów 
odbyło się zaledwie w 164 
gromadach. Na terenie gmin 
Rogóżno i Tkaczew. w pow. 
łęc?.yckim: na skutek nied
oalstwa zarządów gminnych 
ZSCb w ogóle nie odczyty
wano statutów 

Zaniedbania. te trzeba ko
niecznie odrobić. Związek Sa
mopomocy Chłopskiej, skn-produkcyjne. 

• ptaJący w swych szeregach 
w celu udostępnienia sze- _ na terenie województwa · 

roKim rzeszom czlonkow- łódzkiego około 150 tys. ma
sk1m poznania -zasad zes,.,nln- łorolnych i średniorolnvch 
wee:o gosnodarowanla. ZSCh chlopów, posiada olbrzymie 
rozesłał do gromad 7.200 sta- możliwości. jako organizator 
tutów · spółdzielni produkcyj- szerokich mas chłoosklch do 
nvch. Statuty te są zbioro- nov..egd, dostatniejszego 
wo odczytywane I dyskuto- kulturalniejszego życia. 
wane na zebraniach gro- . Dlatego oktes zimowy, pod
madzkich kół ZSCh. W wynl- i:zas którego nie ma specjal
ku tego w 1?TOmadzle Buko- nie pilnych prac w gospo
wiec. w pow. rawsko-mazo- darstwle, trzeba wykorzystać 
wiecklm, powstał komit.<>t w pełni na rozszerzenie czy
założycielski, liczący 6 osób. telnictwa, oświaty i kultury 

Dziś pogrze~ 
J, Borejszy 

WARSZAWA (PAP). - Po
grzeb Jerzego Borejszy ódbę
dz.ie się w druu 22 bm. o godz. 

na wsi. Należy więc w każdej 
gromadzie zorganizować przy 
pomocy miejscowych nauczy
cieli zespól dobrego czytania. 
Ułatwi to między innymi czy-

~ tanie statutów I gruntowne 
poznanie przez pracujące 
chłopstwo dobrodziejstw, pły
nących z zespołowej, spół
dzielczej gospodarki 

Popularyzować' . . . 
os1<lgn 1ęc1a 

spółdzielni produkcyjnych 

ny.eh. Należy to przeprowa
dzać przez omawianie na ze
braniach gromadzkich kół 
ZSCh wyników zespołowej 
gospodarki konkretnych spół
dzielni produkcyjnych. Ze
brania te winny byt starannie 
przygotowane przez zarządy 
gminne przy pomO\,Y zarzą
dów powiatowych oraz po
przedzone naradami gromadz
kiego aktywu samopomoco
wego. 
Drugą formą zapoznawa

nia chfopów z osiągnięciami 
zespołowej gospodarki jest 
orl'(anizowanie wycieczek do 
spółdzielni produkcyjnych. 
ZSCh urządzi możliwie naj
większą ilość takich wycie
c1ek. Wiadome bowiem jest, 
że naoczne stwierdzenie suk
ce~ów spółdziPlnl produkcyj
nych najbardziej trafia do 
przekonania chłopów. 

Więcej uwagi 
pracy wśród kobiet 

W pracy nad przebudową 
wsi nie wolno nam pomijać 
kobiet, zrzeszonych w Kołach 
Gospodyń. Zie więc C'ZYni Za
rząd Powiatowy ZSCh w 
Brzezinach, który nie potrafił 
zainteresować tymi zagadnie
niami poważnej liczby Kół 
Gospodyń. Czytanie statutów 
spółdzielni produkcyjnych 
winno się odbywać także na 
zebraniu każdego Koła Gos
podyń, jak również na żebra
niach grup hodowców i plan
tatorów, w kółkach miczuri-
nowskich oraz w Ludowych 
Zespołach Sportowych. 
Poważną rolę w zakresie 

popularyzacji spółdzielczości 
produkcyjnej mogą odegrać 
v, lej skie zespoły taneczne, te

Szczecina, Poznania i Gdań
gu nowych spółdzielni pro- ska do współzawodńictwa w 
dukcyjnych · oraz komitetc'iW opracowywaniu i rozpow
założycielskich szechnianiu pomysłów i wy-

Rzecz zrozumiała. że dzia- nalazków, usprawniających 
łalność ta me możP być oro- najbardziej pracochłonne ro-
wadzon:i "' oderwaniu od boty budowlane. 
wiejskicl1 organlzacjf partyj- Ekipa warszawskich racjo
np:h, ale pod ·eh kieroWn!C- nalizatorów usprawniła nie
twem. Opieka I pomoc orga- dawno pracę mechanicznej 
nizacji par~J·Jnye:h ułatwi tynkownicy. 
nam pracę i pozwoli posunąć Obecnie opracowuje on'<l 
się znacznie dalej naprzód na prototyp aparatu do mecha
drodze budowy nowego. do- nicznego zacierania tynków -
statniejszego i kulturalniej- \ jednej z najbard~i~ praco-
szego życia wsi. chłonnych czynnosci. 

# • 

Bękarty imperializm'u 
(„Prawda") 

Szantaż i prowokacje amerykońs~ie trwajq 
Rokowania w Panmundżon 

atralne i chóralne. Powinny PEK.lN (PAP). - Agencja 
one przygotować repertuary o Nowych Chin donosi z Pan
t~matyce, związanej ze spół-
dzielczością produkcyjną, mundżonu, że dnia 19 .st!cz
w!ęcej niż dotychczas wiązać nla delegat ludowy oswiad
swą działalność z. masową czył, że Amerykanie ucieka
akcją organizaćyjną i ooli-1 ją się do pr9wokacji i nacis
tyczną. ku, pragnąc 'zastraszyć stronę 

czas rokowań niedorzeczne 
żądanie zgody na ingerencję 
w wewnętrzne sprawy Kore
ańskiej · Republiki Ludowo -
Demokratycznej. 

Konieczne więc j~t, aże- ludową 1 narzucić jej pod-

Ostatnio samoloty amery
kańskie zbombardowały stre
fę neutralną Kaesongu. obóz 
jeń.ców wojennvch w Korei 
Północnej oraz pogwałciły 
terytorium Chińskiej Rep,1-
bllki Ludowej. 18 stycznia 
Amerykanie zbombardowali 

• 14.30 na cmenJaNU wojsko
wym na Powązkach. Trumna 
ze zwłokami wystawi9na bę
dzie na Widok publiczny w lo
kalu Stowarzyszettia Dzienni
karzy Polskich przy ul. Fok
sal 3/5. we wtorek 22 bm. od 
godz. IO do godrz. 13.30. 

N a:łarcie ir:nperialistów 
s~ończyło się porażkq 

Rzecz jasna, :l:e najbardziej · I ostrzełali .samochody dele-
przemawiają do chłopów Komunikat dowództwa koreańskiej armii ludowej gacjl 1udowej w drodze z 
przykłady osiągnięcia PEKIN (PAP). - W komu- Ierii podjął killfa gwałtow- Phenianu do Kaesongu. mil 

Przemyst•węgierski zwycięsko .wvkonał 
plan gospodarczy na rok 1951 

istniejących już spółdzielni "k i I 21 st n'ych ataków, us1"łu1·ąc zdoby"- mo że były one zaopatrwne 

I 
produl<cyjnych. · Olbrzymia ni ac e og oszonym ycz-
większość spółdzielni niezbi- nia w Phenianie dowóditwo pewne ważne wzgórza. Po- w znaki rozpoznawcze. 
cie dowiodła. że zespołowa naczelne koreańskiej armii niósł on znaczne straty wsku- Jeśli chodzi o argument 
gospodarka otwiera szerokie ludowej donosi, że jednost- tek ognia artyleryjskiego i tzw. równowagi sił wysuwa
możliwoścl zwiększania plo- ki armii ludowej I oddziały karabinowego wojsk !udo- ny niejednokrotnie przez nów dzięki kolektywnej pra-

BUDAPESZT (PAP) - W Budapeszcie opublikow~no b: 
munikat Centralnego Urzędu Statystycznego Węgierskie J 
Republiki Ludowej o wynikach wykonania planu gospo
darozego w 1951 r. 

cy i stosowaniu nowoczes- ochotników chińskich prawa- wych i musiał się wycofać. stronę przeciwną, to delegat 
nych zdobyczy agrote- dzą nadal na · dotychczaso- Około 400 nieprzyjacielskich ludo\yY oświadczy!, że żąda
chnicznych. • Spółdzielcy zaś wych pozycjach walki z na- żołnierzy 1 oficerów poległo. nie Amerykaft6w zachowania 
uzyskali wszędzie niewspól- cierającym nieprzyjacielem. odniosło rany lub dostało i;ie swe7 równowai!i nie oznacza Komunikat podkreśla, 1 że 

dzięki szerokiemu rozwojowi 
ruchu stachanowskiego oraz 

• w ARSZAW A. - Usta
wa o stopniu inżyniera, na 
podstawie której osoby zatru
dnione na stanowiskach po
wierzanych zwykle inżynie
rom i posiadający długoletnią 
praktykę. mogą uzyskać dy
plom inżynierski - realizo
:wana jest z całą konsekwen
cją. Według prow:zorycznyc!1 
danych do dni.a l kwietnia 
1951 r . tj. w okres;e około 2 

'lat, ponad 1.600 osób złożyło 
egrzaminy i uzyskało dyplomy 
w poszC2ególnych .specjailnoś-
ciach inżyruerskich. • 

• WARSZAWA. W 
dniach od 24 do 28 bm. o.:lbę
dą się w Polsce manifestacje 
z okazji 7 rocznicy wyzwole
nia Oświęcimia. Udział swój 
zapowiedzieli dele_$aci z 11 
krajów eurppejskich. 

G KRAKÓW. - W Kra
kowie odbył& się przeka.za!'Jle 
do użytku nowego mostu. t!t
czącego położone na obu brze
gach Wisły c;lzielnice Zwierzy
niec i Dębniki. 

.. .l ze ś·wiata 
, ................. „.,„ ..... „~ 

• PHENIAN. - W czasie 
barbarzyńskiego bombard o
wa n la przez PQWietrznych pi
ratów amerykańskich kandon
skiego oboou dla jeńców wo
jennych, wstało zabity~h i 
rannych 79 osób. W związku 
z tym w obozie odb:,:ł się wiec 
protestacyjny przeciwko nie
ludzkim zbrodniom imperia
listów amerykańskich. Wszys
cy jeńcy potępili zbrodnie a
grP•orów amerykańskich. 
I B TIRANA. - Minister
stwo Spraw ZagraniC7.nych 
Albańskiej Republiki Ludo
wej wystoso~ało do raąiiu ju
gosłowiańsk i ego notę, w któ
rej wyraża kategoryczny pro
test przeci~k:> plo:vokacJom 
jugosłowianskich sił zbroJ
nych - lądowych t poWietrz
nych - dokonanym w okrP.
sie od 23 listopada 1951 r. do 
12 stvcznia !9Ci2 r. wobec Al
b•·' _: .. ~• RPoublik• Ludowej 

• SOFIA - Prasa buł
ga.-ska opublikowała notę Mi
nisterstwa Spraw Zagranicz
nvch P11łgarii do rządu turec
kiei:w Nota przvtacza liczne 
fakty zbrodniczej lngerenc1i 
USA. Anglii i Turcji w spra
wy wewnetrzne Bull!arsk iel 
Republ 'ki L1,1dowej w celu 
przywrócenia ustroju burżua-I 
zyjno - obsza.rniczei:;o w Buł
ga.r!i. ·· ,~ 

socjalistycznego wspólzawod- miernie w i<:ks.ze dochody. dn ni·c .i„nnego jak przedłużeni~ nictwa pracy, przemysł wę- I niż osią~.ali kiedykolwiek Na froncie wscho im ża- do niewoli. Wojska ludowe 
gierski wykonał pomyślnie 

1 
podczas indywidualnego gos- dne specjalne zmiany nie za- znlszczyły trzy czołgi i ponad stanu wojny w Korei na dlu

Ywiększone zadania produk.~ · podarowania. Jako przykład szły. Na poszczególnych od- 10 samochodów nieprzyja- gi okres. Delegacja ludowa 
cyjne 1951 r. Plan produkcJt może tu służyć spółdzielnia clnkach frontu wschodniego c!ela. domaga slę natomiast szyb-przemysłowej wykonany zos- i produkcyjna w Bedlnie, pow. ki h 
tał w 103,4 proc. Przemysł kutnowskiego. gdzie dniówka trwaly walki o znaczeniu Io- , w dniu 21 stycrmia a;rtyle- kiego wycofania: wszyst c 
ciężki wykonał plan .w 104,3 I obrachunkowa wyniosła oko- kalnym i obustronny ogień ria przeciwlotnicza i specjał- wojsk obcych z Korei. aby W 
proc„ przemysł lekki -: w łd 47 zł. Trzeba dodać, że artyleryjski. Wojska ludowe ne oddziały strzelców prze·· ten sposób umożliwić rozwią-
102,4 proc. I przemysł spozyw- ! prawie wszyscy spółdzielcy :zanie kwestii koreańskiej na 
czy - w 101,7 proc. Nie. w~- r wypracowali od 200 do 360 odparły dwa ataki nieprzyja- ciwlotnlczych armii ludowej 
konał planu przemysł gorm- dnfówek obrachunkowych, o- ciela I zadały mu znaczne zestrzeliły pięć samolotów drodze pokojowej. Co się tyczy 
czy. · trzymując swój dochód za- straty. nieprzyjacielskich, które · br- sprawy budowY i odbud_owy 
Poważne sukcesy osiągnęła j równo w naturze. jak I go- Na froncie środkowym na ły udział w bombardowaniu lotnisk w Korei PółnocneJ, ~ 

w r. 1951 gospodarka rolna. I tówce. • północ od Hwaczhonu 1 w re 1 dn ś . .1 • w rejonie należy to do wewnetrznyc 
Ze?ra~e w r . 195\?lony b~ły Toteż pilnym zadaniem sta-

1 
. ·e Kymhwa n!eprzyjacie~ ;on~a~1u,c~':~~au 1 Andżu I spraw Koreańskiej Republiki 

naiwvzsze od chw1 i wyzwo e- je się popularyzowanie suk- Jom . Ludowo Demokratycznej. 
nia Węgier. Plan dostaw zbo- cesów spółdzielni produkcyj- przy poparciu czołgów i arty- -------------------------! żowych dla państwa wykona- / -· 
ny został w 105, 4 proc. 

W r. 1951 - stwierdza dalej 
komunikat - odbywał się dal
szy rozwój handlu państwo
wego i spółdzielczego. Dzięki 
sukcesom osiągniętym przez 
przemysł 'i rolnictwo, zniesio
no 1 grudnia ub. r. w mvśl u
chwały KC Węgierskiej Partii 
,.Pracujących i rządu, svstem 
kartkowy i wprowadzono wol
ny handel artykułami rolni
czymi. 

Inwestycje ~ r . 1951 były o 
44,8 proc. wyższe ni:i: w r. 1950. 
W r. ub. uruchomiono na Wę
grzech wiele nowych zakła
dów przemysłowych, zbudo
wano wiele gmachów miesz
kalnych. szkól, szpitali, tea
trów, domów kultury i klu
bów. 

Dochód narodowy - czyta
my w zakończeniu - prze
wyższył poziom 1950 r. o po
nad 230 proc. Wzrost dochodu 
narodowego osiągnięty w r. 
1950 I 1951 wynosi prawie 50 
proc. całego przyrostu prze
widzianego Planem 5-Ietnim 
(19.50-1954). 

Egzam~nv kollcewe 
, w szkolach 
podstawowych 

i egzaminy promocyjne 
w liceach 

WARSZAW A. - Dla 
większej mobłliza<;.Ji młodz1e
ży i nauczycielstwa w ~racy 
nad podnlesierriem wyruków 
nauczania I wychowania orarz 
w celu spr.awdzenia rezulta
tów całoroC2nej pracy.. M:n1-
sterstwo Oświaty wprowadza 
w bieżącym roku szkolo\'rn 
p0 raz pierwszy egwminy Koń
cowe w szkołach podstawo
wych oraz tzw eg-zaminy pro
mocyjne w liceach og6100-
kształcącyc!!, _. 

Proletariat 
Jednym z czynników, pogłębiają

cych sprzeczności kapitalizmu , jest 
niemożność w ustroju kapitalistycz· 
nym zapewnienia wszystkim pracy. 
Bezrobocie jest chroniczną klęską 
w krajach "ltaJ1ltalistycznych. We
dług publikacji ONZ, opartej na spra
wozdaniach poszczególnych rządów 
burżuazyjnych - a więc oddających 
bardzo niepełny obraz sytuacji - w 
pierwszej połowie 1951 r. w świecie 
kapitalistycznym li~ono około 30 
milionów całkowicie i Gzęściowo bez
tobotnych, w tym około 18 milionów 
w Stanach Zjednoczonych. Ten sł!ln 
je5'cze bardziej zaostrzył się w dru· 
giej połowie ub. r„ kiedy w związku 
ze wzmożeniem zbrojeń nastąpiło dal
sze ograniczanie produkcji pokojo
wej. 

Prasa' amerykańska, bilansując sy
tua,cję gospodarczą ostatniego roJ<u, 
opublikowała. szereg artykułów, któ
re rozwijały .nader znamienną tezę: 
„Przeszliśmy od gorączki zbrojeń do 
delirium zbrojeń". _ 

I tu następują fakty, Produl<cja 
zbrojeniowa wywołała spadek P""" 
dukcji dóbr konsumcyjnych w USA. 
Podstawowe surowce służą juz nie
mal wylącznie dla produk~ii armat 
i bombowców. Organ kapitału m:?no
polistycznego USA - „J:':or!une. -
stwierdza spadek prodpkc11 mebli, to· 
warów bawełnianych, butów, ubran. 
Biuletyn góspodar~zy „N ati?nal Pr?· 
duction Authority zapowiada, ze 

r. rodukcja tych towarów w I kwarta· 
e 1952 r. osiągnie w najlepszvm '!!v· 

radku 50 proc. poziomu produkc11 z 
okresu poprzedzaiacego agresie woisk 
USA na Koreę. Równolegle do tego 
zjawiska mnożą się doniesienia o 
znacznym wzrofole cen artykuł~w 
pierwllZei potrzeby. W Stanach Z1e· 
dnoczonvch trwa atak na poziom ł 
ciowy mn pratującvch. 
Nięzmiernie charakterydycznym 

rrzvkładem. llus!ruiącvm formy ata
ku monopoli na : ozvcie.,klasv ora<lu· 
iąoei. jest sprawa krvzvsu rządowe 
~o we Francji. Rząd Plevena up•dl 
w trakcie dyskusji nad pro1ramem 
„os2czędnościowvch" reform . bu,di:e· 
to'.Vvch i iinans~wych, Rząd Pleveot 

odpiera ataki ·monopoli 
wystąpił , z wnioskiem przedłużenia 
czasu pracy, podniesienia wieku 
frzechodzena na emeryturę, zamknię
cia nierentownych linii koleiowy:h, 
zwolnienia z pra~y znacznej •!vści ko
lejarzy, pozbawienia pewnych kn-

• tegorii robotników rolnvch prawa 
korzystania ze świadczeń społecz• ' 
nych, Mamy tu wszystkie elementy 

-. cofania się gospodarczego i społecz· 
nego Francji, okupowanej przez Arne· 
rykanów. Likwidacja niektórych li· 
nii kolejowych to przeci.eż dra._styczn v 
przykład dezindustrializacji, cofa~i~ 
się gospodarczego, jeszcze bardz1e1 
znamienny niż nawet zamykanie po· 
szczególnyGh fabryk. 1 

„Oszczędności" rządu Plev.?na były 
więc pomyślane od początku ja· 
ko oszczędności z kieszeni ludzi pra· 
cy. Natomiast francuskie konce"!y 
zbrojeniowe - Petchiney, Compa~n1e 
Generale de Duralumin Cat de Cm· 
vre, Compagnie Fran9aise de Rafli· 
nage powiększają niestrudzenie sw~j 
kapitał. Rządowe „oszczt:dnośc! 
kosztem ,mas pracujących• )"Zmaga1ą 
dopływ miliardów do kas przemy· 
słowców, 

. Przykładem degradaci! gospodar
ctej W. Brytanii iest sytuacja w bry
tyjskim przemyśle węglowym. ~ 
wielu rejonach węglowych urządzeni~ 
technkzne kopalń to tylko !opaty 1 

kilofy. Warunki bezpieczeństwa. w 
kopalniach angielskich są mniej WIP.· 
cej takie same iak i 50 la L te.mu. 

W ciągu ub. roku dokonano ~ilka· 
krotnego zmniejszenia prr.ydz1ało111· 
żywnościowych , Ostatl'lio np. przy
dział szynki zmnieiszono o 11„ ab.., 
zredukować wvdatld dolarowe. prze. 
znaczone na zakup te~o artvkulu w 
Kanadzie. Zmnieiszono również przv 
dział cukru i wyrobów cukierni · 
czvch. 

O obniżaią,ym się poziomi~. ~y
cia ma< pracujących W. Brv tanu Wt"· 
le tnówia liczhv, zak1,1p6w dokonanvcłi 
w r. !951. Wvdatki· lndll pracy na 
zakup obuwia w r l<l51 zmr.•ei.ivłv 
~1ę o 23 proc. w porńwnaniu • r, 1Q50 
na zakup ubrań - o 21 proc„ na zakup 
przedmiotów domowel!o użytku\ - o 

' 

15 proc. Cyfry te podał oficjalny biu· 
!etyn „Digest of Statistics". Oto r.e· 
zultaty realizacji pro'gramu ~broi~· 

.niowego, W tym samym czasie. „Fi
nancial Times" doniósł, że zvsk1 mo
nopoli w r. 1951 wzrosły w porówna· 
niu z r. 1950 o 442 miliony funtów 
szterlingów. 

Te same zjawiska w jeszcze ostrzej · 
szej formie sygnalizuje się z i~nvch 
pańetw kapitalistycznych, ob1ęt~'h 
agresywnym blokiem atlantyckim. 
Francuski biuletyn iiospodarczy, „No· 
tes et Etudes Económiques" zesta
wił tablicę wykazującą, że od sierp
nia 1950 r. do czerwca 1951 r . kosz
ty utrzymania wzrosły w Austrii o 
43 proc„ we Francji o 22 proc., Nor
wegii i S21werji o 20 proc., ,w Kana
dzie o 15 proc. W ciągu 1951 r. ob· 
ciążenia nodatkowe wzrosły w Tri
zonii o 56 proc., w Belgii o 25 .pro,. 

W tych warunkach zaostrza si~ 
walka klasy robotniczei pi"zeciwk'l 
imperia!istvcznej polityce wolny i 
nędzv . W Stanach Zjednocz~>nych . 
gdzie kierownictwo central, zw1ązk<,>
wych, AFL i CIO. stanowią ludzie 
zaprzedani duszą i ciałem moi;iopo: 
!om. w o•tatnich. miesiącach zaslr~r 1 kowali dokerzy p<>rtów wybrze_zv 
wschodnich, wbrew zakazom bonz.'"''. 
związkowyLh. Ich śladem pod1~h 
wQlkę robotnicy wielu zakla?6w 
przemysłu zbro;enioweJ!o; 30 tvs1ecv 
robotników 8 stoczni „Bethleem 
Steel'" wvpowied•ialo z knńcem 1'ł51 . 
rok. swói układ zbiorowv. 75.~00 
palaczy amervkań<kich linii l<ole)o
wych z•powied1ioło •traik. Wszvs;· 
kie labrvki Ohio Rubber Co w •tanw 
Ohio stanęły po zerwaniu układów 
pr~!'Z przedsiebiorców. 

Klasa robotnicza kraiów kapitali· 
stvcznvch wie. że iei intere;v dzieli 
bezdenna przepaść od in tere sów mo· 
nopoli. Jedvnie w•lka konsekwent · 
na. uparta, prowadzona nieu~iecie 
aż do zwvcięstwa. walka o po:·ó' 
przeciwko obledowi zbroie~. nr1c· 
ciw wo1enn ,."" 9'7'"'Vtfo•nw~r11ąm mo· 
że doprow~<l•il- do p,oprawy sytuacji 
ma&, pracujących, 

M. PREIS. 
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I U naszych · przyjaciół I 
\ W Czech~st~1:~cji powstanie l· 
I ·Akademia Nauk j 
i Na posiedeeniu rządu cze- zajmie się pra<:ami przygo- j 
ł chostowackiego ' postanowio- towawczymi do · :za.łożenia j 
i ńo na wniosek premiera Za- Czechosłowackiej Akademi' , 
! potockv'ego powalać specjal- Nauk. i 
! ną komis1'p rządową, która · 1' 

J Nowocz~sne maszyny dla rolnistwa ZSRRI 
I W Związku Radzieck\nl w ponad l 7 proc., kombajnów j I n i ez~rykle szybkim tempie samob ieżnych - o 30 proc .. i 
' roowija sję produkcja ma- kombainów do sprzętu lnu~ 
ł,~-• . szyn i sprzętu technicznego - o 24 proc., kom ba inów ~ 
, dla potrzeb roln'ctwa. buraczanych - o 65 proc ! 
! W roku 1951 produkcja kombajnów bawełnianych ! 
= maszyn rolniczych WT.rosła o żniwiarek traktorowych i ~ I • 15 proc w porównaniu z ro- bron traktorowych - prne- ~ 
; klem 1950. Produkcja k·im- szło dwukrotnie. żniwiarek ~ 
= bajnów zbożowych i siewni- samobieżnych - 2,5 raza. ! 
I ków traktorowych wzrosła o ~ 
I ' Dziecięc~ linia kolejowa w Chinach I 

W miejscowości Buhedu. długości 1,5 km Lmia ta i 
w pobliżu Czungkingu, roz- obstugi wana będzie całkowi-~ 
poczęto budowę specja ;nej cie przez mlodyc.h słuchamy~ 
dziecięcej lini!i kolejowej s-zkół kolejowych. ! 

Budownictwo okrętowe .- nowa gałąź !I;_,· 

gospodarki bułgarskiej . _ 
~ W Bułgarii szybko rotwija wykonała rcrczny plan pro- I 
~ się nowa gałąź gospodarki dukc.il w 1951 r . w ciągu li i 
S
I narodowej - budownictwo miesięcy. W stoczni tej wo- ł 

okrętowe. Załoga stocrmi im . . dawano w roku ubiegłym ł i Dymitrowa w mieście Stalin 15 statków. I 
iWieżowiec 165 m. wysokości w Moskwie! 
; W szybkim tempie posu- 26 pięter w centralnej c:zęści i 
~ wa się budowa nowego W.el- wieaowca Obecn ie przystą- J 
i kiego wieżowca mieszkalne- piono do budowy sześc:iu o-) 
~ · go na Placu Powstania w statnich pięter. Wysokość l 
• Moskwie. ' Zakończono już nowello wieżowca sięgać bę- i I montaż konstrukcji - stalowej dzie 165 metrów. I 
ł Pon'ad 35 milionów . Chińczyków uczęszczaj 
I na kursy analf ab~ów / . ·1 
~ W Chińskiej Republice zmu. Obecruie na kursy dla. 
~ Ludowej przeprowadza się analfabetów uczęszcza ponad~ 

-:-~.; zakrojoną na szeroką skalę, 35 milionów osób, 'I 
, akcję likWidacji analfabety- _ 
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Masowe wiece 

przeciwko 
Niemiec 

„ . 

protestacyjne 
remilitaryzacji 
Zachodnich 

WARSZAWA (PAP) . -Ma
sy pracujące Polskj 'Nyra!.ają 
gniew l nienawiść do porlże
gaczy wojennych. iTlspirato
rów marionetek z Bonn. dą
żących do odbudowy Wehr
machtu, dowodzonego przez 
hitlerowskich oficerów. W ca
łym kraju nadal odbywają się 
liczne wiece 1 masówki. · 

W Zagłębiu Dolnośląskim 
r~lega się potężna fala obu
rzenia i protestv przPciwko o
świadczeniu adenauerowskiej 
kl;ki w spraw•e "łSkrzeszenia 
Wehrmachtu Wielo•ys 1ę~zna 
rzesza górników dolno<\!askich, 
przeważnie reemigra1 tów z 
Westfalii. Belgii i Francji. do
brrze wającycb lcapitolisty
ezny wyzysk. protes•:i:e me 
tylko słowem. lecz walczy o 
pokój cz:ynem. 
„Każda tona węgla to 

pocisk przectlwko • podże
gaczom!" - mówił wśród 
oklasków i okrzyk w.; na cze§ć 
pokoju brygad r. .st~ zespąłu 
młodzieżowego, Jan WaS'lczyk. 
z szybu ,.Ju!ia'' kopBlni im. 
Maurice Thorez:1. Na prowo
:ację imper1al:~'Y<:Z119 odpo

wiedzieli zobowiązaniami gór
, nicy wszystki~h n:~m'.łl bry-
gad. 

W· kopalni , Bvleslaw Chro
bry" wszyscy brygadi:iści zo
bowiazall się wmióc wys:łki w 
walce o ~rost wydobycia 
węgla. „Wrogowie ludzkości 
nie wstrzymają swymi kno
waniami wspaniałego rozkwi
tu obozu pokoju - mÓVl'i bry
gadzista Michał Kow-iiski. -
Będziemy wakzyć i zwvc1ęfać 
tak, jak uczy nas towarzysz 
Stalin". 

Załoga wielkiego obiektu 
Planu tł-letniego, faorvki 
kwasu siarkowego „Wizów", 
gorąco manlfestowała prze
ciwko świ,atoburczym plap0m 
imperializmu anglo - amery
kańsk i ego, na którego rozkaz 
rząd z Bonn złożył oświadcze-

nie o wskrzeszaniu 
machtu. 

Wehr-

„Nie uda się naśladowcom 
Hitlera zakuć w kajdany lu
du pracującego - powiedział 
Bronisław Domański. - Na.ro
dy świata. którym przewodd 
wielki wódz postępowej ludz
kości, chorąży światowego o
bozu pokoju, Józef Stalin, nie 
p0<7.wo1ą na nową pożogę wo
jenną". 

W świetlicy zakładów prze
mysłu cuk ierniczego „Syre
na" w Warszawie zgromadzi
ła się cała załoga, aby wyra
zić swój kategory=y pro
test przeciw remilitaryzacii 
Niemiec Zachoonich. 

Referat. omawiający sytua
cję polityczną na arenie mię
dzynarodowej, raz Po raz 
przervwały okrzyki'. „precz z 
remilitaryzacją Niemiec Za
chodnich!", „preC2 z podże
gaczami wojennymi!". 

W dyskusji, która wywią
zała się po referacie. głos za-
1:-rala m. in. robotnica Barba
ra Teller, członkini ZMP. 

„My, młodzież ZMP, soli
daryzujemy się z młodzieżą 
niemiecką zrzeszoną w szere
gach FDJ, która dąży do zie
dnoczenia Niemiec. Razem z 
nią protestniemy przeciw u
tworzeniu Wehrmachtu. skła
dającego się z niedobitków 
bandy hitlerowskiej". 

Wśród okrzyków na cześć 
wodza światowego obozu po
koju. Józefa Stalina i prezy
denta R P . Bieruta robotnic:v 
uchwalili rezolucj ę, w której 
potępiają podżegaczy wojen
nych i zdecydowanie prote
stują przeciwko utworzeniu 
neohitlerowskiego Wehrmach
tu, ze znanymi z bestialstwa 
generałami faszystowskimi na 
czele. 

Nowy rząd ci sami ministrowie 

Prasa" francuska 
rokuje gabinetowi Faure 

szybki upadek 
PARZ (PAP) - Edgar Faure 
przedłożył preżydentowi All
riolowi listę nowego gabinetu 
W sldad rządu wchodzi 13 
radyka(ów. li człoQków MPR. 
9, tzw. „nieza leżnych" 3 człon
kow partii chłopskiej. 3 przed
stawicieli prawieowego ugr1.1-
pcwania „demoki:atycwego 
zv•:ązku oporu" oraz 1 prze:l
stawiciel tzw. ,.niezależnych 
. rancji zamorskiej" . Premier 
. aure objął takżE tekę mini
stra skarbu. 

Na 26 ministrów i 14 podse
kretarzy stanu - 26 zachowa- · 
Io swrie teki. toteż nowy rząd 
b aurP h•t bliźniaczo podnbnv 

·do· os ta tnie go 'rząd u Plevena. 
We wtorek premifl' Faure 

przeds,~ wi swóJ gatłlnet Zgro
madzeniu Narodowemu. Prasa 
franC'uska wyraża się z niezwy
kłą ostr0żno~"ia ' o perspekty
wach utrzym~nia sic: nowego 
gabinetu . Większość pism 

..wskazuje na niezwykłe trud
npści. 0 toi 2ce przed nowvin 
d,ądem .. Humanite" podkre
śla, że premier Fau re na pot
ka na wielkie trudności ze 
względu na umaC'nlahcą się 
" , Francji akcję mas pracu
iących pod hasiem radvkal
nej zmiany jotychczasowej 
oollh·ki . 

JERZY .BOREJSZA 
zasłużony działacz kultury. współtwórca 

prasy Polski Ludowej. pu':.Jllc;vsta i lit~rat, 
chorobie zmarł w dnlti 19 stycznia 1952 r. 

Cześć Jego pamięci! 

odrodz'one.i 
po ciężkiej 

ZWJAZEK LITER.\TOW POLSIGCH. 
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.... , - GŁOS ROBOTNICZY STR. 3 

Romuald Traugutt Więcej zainteresowania f , 
przeszłqści z bohatersR ej PPR 

(W rocznicę wybuchu Powstania Styczniowego) 
· akcją W!:Jbcirczą LK ze strony 

organizacji partyjnych i związkowych 
W dniu 24 lipca 1945 „oku na lamach „Głosu Robot.

niczego" opublikowana zo~tala odezwa Komitetu Woje
wódzkiego PPR w Łodzi, w 'si rawie pierwszych w Pol
sce Ludowej wyborów do rad zakladowy"ch. Powstanie styczniowe zo

stało wywołane przez rady• 
kalno - rewolu~yjne stron
nictwo ,,Czerwonych". Orga
nizacja obszarniczej szlachty 

pisma wielkich rosyjskich 
myślicieli: Czernyszewskiego, 
Dobrolubowa i Hercena. 

Przvtaczamy fragmenty odezwu: 
.Od 6 tygodni na terenie Ło- konferencji wyborczej zorgani- kreślenie zasługuje także 'fakt 

dzi odbywasiękampania spra~ zować 15 kół blokowych LK. cotaz większego zainteresowa- Wzmocnić jedność ruchu 
wązdawczo-wyborcza w Lidze t :- . nia siP. działalnością rad KO-

zawodowego 
Wybuch powstania powo

łał Traugutta znowu w szere
gi żołnierskie. Walczy ofiar
nie, zostaje naczelnikiem w 
Augustowskim i na '.Zmudzi. 
Na rozkaz Rządu Narodowe-

i burżuazji, czyli tzw. „Biali", 
ogłosili swą rzekomą „nęu

tralność" wobec powstania, a 
praktycznie przeciwdzlalali 
akcji narodowo - wyzwoleń
czej, sabotując postanowienia 
Manifestu o zniesieniu paii
szczyzny. Jednakże, widząc 
sukcesy powstańców, widząc, 
że wa.lka narodowo - wyz
woleńcza zyskuje coraz wię
ksze rzesze zwolenników, że 
cieszy się ona pop_arciem 
międzynarodowego ruchu re- ' 
wolucyjnego, że sprawa pol
ska staje sie · zagadnieniem 
międzynarodowym, przystąpi-

padkowy, a nie planowy. Z 
luźno działających oddziałów 
Traugutt stara się stworzyć ze
spoloną armię. Realizatorem 
tego postanowienia staje się 
generał Hauke-Bosak. 

Łączność 
z na'rodowo-wyzwoleńczym 

ruchem Europy 
Równocześnie Tragutt do-

cenia kluczowe znaczenie 
sprawy chłópskiej. „Prawa 
wolności, równości i uwłasz
czenia trzech czwartych przy
szłych obywateli powinny by~ 
ściśle przestrzegane"· - pisał 
on do urzędników powstań
czych. W każdym punkcie 
wprowadzono sądy, w których 
zasiadali również chłopi. Za
daniem ich było sądzić opor
nych obszarników i karać za 
nieprzestrzeganie !nanifestu 
powstania. Ten dekret Trau
gutta wywołał sprzeciw ob
szarnictwa, które znów w ca
racie szuka sprzymierzeńca. 
Wskutek braku pracy uświa
damiająco - politycznej masa 
chłopska nie wszędzie wierzy
ła powstańcom, jednakże te 
zarządzenia wpłynęły na to, 
że znaczna część chłopów opo
wiedziała się za powstaniem, 
a niektóre oddziały, jak Ta
czanowskiego, Czachórskiego 
czy Wrół)lewskiego - stały 
się oddziałami w większości 
chlopskimi. 

Kobiet. Kampania.ta przyczy- Natomias~ w ~akła~ach im. bic::ych ze strony orgnnizacJi Towarzysze i tpwarz:vszki, reakcja dla swej kampanii 
Harnama mkt me zamtereso- związkowych. Doceniai·ą •one robotnicy i , robotnice! rozbii·ania Jedności robotni-niła się w dużym stopniu do k f · b 

ożywienia działalności rad ko- wał się . on. erencJą wy or- C'oraz więcej konieczność p1-.;1- Po raz pierwszy w dzie- czeJ 1 siania• nieufności do 
czą. Pomewaz mkt prócz de- wadzenia pracy masowej iach ruchu robotniczego w obozu demokhtycznego. Re-biecyeh w zakładach pracy 1 d · ł p kl b t · 1 · kt · · b t instytucJ'ach 

1
• kołach bloko~ legatów nie wzią u zia u w wśród kobiet, mobilizowania olsce asa ro o mcza w a {CJa, ora pro owa 8 wy-

zebraniu, odnosiło się wraże- ich do współzawodnictwa, ak- warunkach pełnej wolności głodzić m iasta, strzela. do ro-
wych LK. Głównym jej celem nie, że ani organizacja partyj- tywizowania ich w pracy 500_ i niezależności przystępuje botników brygadierów 
jest mobilizacja kobiet wokół k · do wyborów swych organów kontyngentowych, sabotażem zadań trzeciego roku Pl!lnu na, ani związ owa me intere- lE'cznej. walki - rad zakładowych. I terrorem próbuje złamać ~ 
6~letniego. · sują się wcale pracą organiza- Podsumowując dotycl-.~·:aso- Przystępujemy do wybo- n asz apatat gospodarczy, re- § 

Aby zapewnić dobry prze- C::ji kobiecej, która przeciez wy przebieg akcji wybm;~z~j rów z orzeświadczeniem o akcja - 11brończyrti fabry- i 
bieg zebrań sprawozdawczo- Jednoczy w swych szeregach trzeba stwierdzić że organlm- ~'-=,=,,, doniosłości ich roli zarówno kanckich majątków próbuje § 
wyborczych trzeba uruchomić ogromną większość załogi tych cja LK na ter~nie naszego _ dla przemyslu, jak i dla kia- się przystroić w piórka § 
w. tym celu szeroki aktyw ko- · Zakładów. Podobnie było i" w miasta ma w niej poważne o- gy robotniczej. obrońcy interesów robotni- § 
biecy. W wielu zakładach pra- innych zakładach, gdzie orga- siągnięcia. Podczas akąji rn'o- Z chwilą wyzwolenia kra- ków. ~'==-~-: 
cy - im. Reymonta, im. Dz.ler- nizacje partyjne nie docenia- ·żono 23 koła· w zakładach !>'H iu przez bohaterską Armię Towarzysze! 
żyńskiego, im. •Liebknechta, ją jeszcze pracy wśród kobiet. cy do których należy 23~0 Czerwoną i Wojsko Polskie Polska Partia Robotnicza, 
im. Luksemburg, im. Sawickiej W ZPB im 1 Maja trzeba było czlonkiń, założono także 44 KO- świadoma swych zadań kla- która zawsze przodowała w 
- rady kobiece zmobilizowały kilkakrotnie odkładać· zebra- ta blokowe LK (951 członkiń). sa robotnicza tworzy swe walce o jedność klasy ro-
przodownice społeczne. Swą § rady. zakł.adowe, ~tó~e za- botniczej, zawsze stała na ~i do pllwstania, lecz jedynie 

po to, by zdysko_ntować V: 
swym klasowym interesie juz 
osiągnięte sukcesy walki. 

Antynarodowa polityka 
„Biały :h'' 

Biali" którzy drogą zama
ch~ opa~owali Rząd Naródo
wy, hamowali rozwój .dzia
łań powstańczych. spodziewa
jąc się lada dzień Interwen
cji reakcyjnych rządów Fran
cji i Anglii i deklarując swe 
całkowite . podporządkowanie 
się ich dyrektywom. 

Polityka „Białych", reak
cyjna i antynarodowa w swej 
treści, .zniechęciła międzyna
rodowy obóz. rewolucyjny do 
sprawy polskiej, zerwała więź 
z demokratyczno - rewolucyj
nymi organizacjami rosyjski
mi. odepchnęła chłopów pol
skich, którzy coraz powszech
nie] zaczynali uważać pow
stanie za „sprawę pańską". 

W tej ciężkiej, przełomowej 
dla powstania chwili, wystę
puje na w'idowpi wydarzeń 
Romuald Traugutt. który 
przeciwstawia się zgubnej po
lityce reakcji, a opierając się 
na ofiarnych rewolucyjnych 
elementach „Czerwonych" u
siluje powołać chłopskie pos
polite ruszenie, zrealizować 
ha$la Henryka Kamieńskie
go o wojnie lud6wej, pow
szechnej. -sprawiedliwej, zwy-
cięskiej . .-

Romuald Traugutt był dy
misjonowanym oficerem ar
mii carskiej. W 1858 roku 
znalazł się w Petersburgu, 
gdzie zetknął się z rewolu
cyjnym kołem oficerów.-Po
laków, współpracujących w 
rewolucjonist~mi rosyjskimi 
„Ziemli i Woli". Olbrzymi 
wpływ na ukształtowanie się 
jego światopoglądu wywarły 

Więcej troski 
W okresie siedmiu lat wła

dzy rudowej wiele sie zmieni
ło w na,zym przemy•!e. Rz:1d 
doceniając ogromny wysil<'lr 
klasy rob,otniczej, stara się w 
miarę swych możliwoścj stwo
rzyć jej jak na jlepsze warunki 
pracy. 

Istnieją leszcze jednak za• 
· kłady, których kierownictwa 

pie przestrzegają właściwych 
warunków bezpieczeństwa i hi· 
gieny pracy. Jaskrawvm te!!o 
przykładem na terenie L<idzi 
są Zakłady im. Józela Strzel
czvka. Mowa· tu przede 
w•zystkim o odlewni. 

O grom na hala posiada zbyt 
słabą wentylację. Powstałe w 
czasie pracy ~azy, dym i kurz 
rozchodzą się po całej sali. 
Powietrze iest , ciężkie, ·prze$y· 
cone nieznośnymi wyziewami. 

W jeszcze ~orszych warun· 
ka'b pracuią robotnicy, zatru
dnieni w czyszczarni odlewów. 
Nie lepiej dzieje się robotni
kom za trudnionvm przy tran.
porcie materiałów, potrzeb
nych przy laniu żelaza. Kiero
wnictwo zakładu nie pomy
ślało o jakimkolwiek zmecha
nizowaniu transportu. 

Po zakończeniu pra~ robot
nicy z odlewni C'Y ~ż czysz· 
czarni pier\vsze swe kro\.i 
kieruj(\ do łaźni, abv ;ię 
tam umyć i oczyścić. Ta tvm· 
czasem przypomina raczej 13· 

ką~ ruderę. Sciany brudnP.. nie 
malowane od wielu lat. Z su· 
fitu zwisa;a kawałki tynltu i 
trzciny. Większość kranów i 
pryszniców iest nie~crelna. U) 

powoduje codziend'e m1rno
trawotwo wielu set litrów wo
dy. którli bezuż„tecinie śc:~''• 
do kanałów. \V gatdcrobie 
znowu, część szalek zrob iona 
jest z siatki drucianej, przez 
którą przedosta;e się kun, o
St<>da;ąc l!rubą warstw11 na u· 
mieszczon vch lam ubraniach 
robotników. 

Kto ponosi winę za len .io· 
tychczasowy s tan rzecay urą· 
gają=y ele11cntarnym 'hsado:n 
hif.!ieny? 

Kiero.wnilciem refn,ltu B!!P 
w Zaktad~ch im. Strz~lczyl<a 
jest tow. Klaa7i1\ski. Nies.tetv, 
nie zrobił on nic w kierunku 
zmiany opisanvch tu warun
ków, iakie pan·1'ą w odlewni. 
cz~szczarni łaźni i szatni. 
Wszystkie te rai:ice n'ed0c1'
gnięcia Humac?.V on brakiem 
ludzi i lunchszów. Ale to ~o 
w niczym nie może usprawie
dliwić. 

·Na równi z kierownikiem 
BHP odpowied•ialno'ć za 
wszys lk ie te niedocią'!nięcia 
ponosi dvrekc!a zakładu, a 
przede wszystkim naczelnv in
żynier, ob. Szraniawski. W po
~ątkach ubiel[łe!lo roku ob. 

pracą uświadamiającą, prze- nie, ponieważ aktyw partyjny Oczywiście, wynilti te nie s:i • ?ezp1e~za1ą ~rzeds!•~b1~rstwa ćzele obrouy interesów mas 
konywającą spowodowały one, ani związkowy nie przygoto- jeszcze dostateczne. Trzeba w 1 !flleme panstwowe ~ r:ai- pracujących _ wzywa· Was 
że zebrania wyborcze pelega- wal załogi kobiecej do ak.::ji dalszyi;n ciągu zakładać nowe w1ęk~zym swym. wr,s1lk1 em do gremialnego głosowania 
tek na konferencje dzielnicowe wYborczej, nie przeprpwadził kola blokowe, trzeba dotrzeć: st?p.mo\Vo przemysł urucha- za l 'Jtą jedności robotniczej. 
L!C ":'Ypadły należycie, zapew- pracy uświadamiającej. Po- do każdej kobiety pozostająrej miaJą. 
mły i~ ~soką fre~wencję l . dobna sytuacja była w spół- jeszcze poza naszą.organizacj.i. Przy największych niewy- Klasa robotnicza jeszcze 

Romuald Tra'llgutt. 
odpow1edmą d!skusJę. W tl'.ch dzielni „Równość" l w innych 'l'nF-ba ulepszyć styl pracy rad godach wojennego i powo- raz dowiedzie swej wiernoś-
zakładach akcJą wyborczą m- zakładach. k b. h b 1 piej 1 sku- jennego życia, robotnicy pod ci sztandarom walki o wol-

go udaje się do Galicji, gdzie 
organizuje dostawY broni i 
przejścia graniczne dla ocho
tników. 

teresowały się podstawowe or- 0 ie.c~c ~.a Y e przewodem swych rad za- ność i demokrację, o prawa 
ganizacje partyjne oraz rady Porównując jednak prze- teczmei mz ~oty~hczas wych.J- kładowych podnoszą wy- mas pracujących, D\, wolną, 
zakładowe. Zarówno sekreta- bieg wyborów tegorocznych wYWały kobiety w duchUo wal- dajność swej pracy, z tą nieoodległą, demokratyczną 
rze podstawowych organizacji z akcją wyborezą przepro- ki o terminowe wykonanie za- wielką świadomością, iż tą Polskę. 
jak i przewodnlczący ' rad, wadzoną w roku ubiegłym, dań produkcyjnych, aby brały drogą kują zręby demokr~- Niech żyją nowe rady za-
przeg~ądali sprawozdan~ prze- trzeba przyznać, źe obecnie coraz większy udział w wiei- tycznej Polski i budują lep- kładowc! Niech żyje jedność W sojuszu 

nie z monarchami 
lecz z _ludami 

wodm~zących rad kl>b!ecych, podstawowe organizacje wię- kim dziele przebudowy nasze- •zą, jaśniejszą przyszłość so- klasy robotniczej! Niech ży-
dkrawśalhli imk . wskazśóćwkk1, tyPOd- cej pomagają radom kobiecym go kraju i w walce 0 pokój. bie i swym dzieciom. je .iednolita lista wyborcza Traugutt pragnął narodowo-

twyzwoleńczą walkę Polakó~ 
połączyć z walką innych na
rodów o SWl\ niepodległość. 
Nawiązuje ścisły kontakt z 
przywódcami włoskiego ruchu 
narodowo - wyzwoleńczego, z 
Mz.zzinim i Garibaldim oraz 
z elementami rewolucyjnymi 
na Węgrzech. Ustalono szlaki 
marszu ochotników włoskich. 
Dowództwo nad połączonymi 
ał'miami polsko - węgiersko
włoskimi miał objąć Józef Ga
ribaldi. 

e a omecmo ry cz- . • TPwarzysze! PPR, PPS. związków zawo-
nego naświetlenia dotychcza- w przygotowąmu zebran sp.-a- GENOWEFA SZMIGIELSKA Niezwykle trudności odbu- dowych i bezpartyjnych ra-

Wysl'!rny ' w misji dyploma
tycznej do Paryża styka się 
z przedstawicielami zarówno 
radykalnej emigracji jak i z 
Władysławem Czartoryskim· -
przywódcą polskiej reakc.ii. 
Z pobytu w Paryżu wynosi 
przekonanie, że emigracja nie 
widzi potrzeb i nastrojów w 
kraju. że liczy na interwen
cję Napo'!eona III i Anglii, 
dla których sprawa polska 
jest obojętna, a rewolucyjny 
obóz polski uważa ona za 
swego wroga. Wraca z Pa
ryża z przekonaniem, że trze~ 
ba szukać sojuszu z ludami, a 
nie z rządami, że trzeba pro
wadzić._ wojnę ludową, że 
trzeba usunąć nieudolny i w 
dużej części reakcyjny Rząd 
Narodowy. Postanawia ująć 
w swe ręce kierownictwo pow
staniem. 

sowej pracy organizacji kobie- wozdawczo - wyborczych i %-ca kierownika Wydziału dowy próbuje wykorzystać botników! 
cej. Tak przygotowane spra- kierują ich pracą. Na pod- Kobiecego KŁ PZPR 1111111•11•11•••„„,„.,,,,1111111111111••"""""'"''''''"""'"''11111101111••••""""''1''""'"'"111111111•: 
wozdania pobudzały ŹyWą dy---~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~
skusję, kobięty wysuwały sze• 
reg postulatów -~sprawnienia Z dzieiów Polskiej Partii Robotniczei 
działalrtości organizacji, dys
kutowały na temat spraw pro
du~cyjnych. Dawały one kon- ' 
kretne wnioski co do podnie
sienia stylu pracy rady kobie

w Łodzi III. 

cej, zwracały uwagę na niedo
Pa ł~iołyzm • 

I i nłern a ci on a I iz_.m 
Ni stety, w trakcie przygp

towań do tej szeroko pomy
ślanej akcji nastąpiło uw.ię
z:enie Traugutta. 

stateczną pomoc ze strony Na dzień 8 maroa 1943 r. partia dziecko robotnicze) rodziny z 
dzielnlco.wych zarządów LK. mmieśoiła w „Glooie Łodzi" Piasków. Sredniego wzrostu, 
Itp. ·Zebrania te poważnie zmo- specjalne werz:wanie do kobiet. blondyn, o inteligentnej, zaw
biliwwały kobiety do walki o - ... „Ojczyizna nakłada wielki sze uśmiechniętej twarzy, był 
wykonanie planów, podkreśli- obowiązek na kobiety - Polki. on duszą organizacji mlodzie
ły ich rolę"! zadanla,współgo- Wy, kobiety, macie wytwarzać żowei. 

wie jej stanowili później trzon 
organizacji ZW1{I.. 

Z proletariatem 
niemieckim 

przeciwko hitleryzmowi 

stapowcy go tropią. Zaareszto
wany w 1944 roku nie ztlradz!J 
swych towarzyszy: Hitlero-.1vcy 
wysłali go do obozu koncen
tracyjnego." 

W dziejach powstania roz
począł się nowy okres. Głę
boki pat{iotyzm nakazywał 
Trauguttowi ratować sprawę 
da1szej wą.lki narodowo - wy
zwoleńczej. Nie uląkł się on 
trudności. 
Wadliwą stroną dot,ychcza

sowej walki było to, że do
wódcy1 działali samodzielnie, 
akcje miały charakter przy-

10 lutego 1864 r. Traugutt 
zo~tał aresztowany. Nie wydał 
rtikc~ o, całą odpowiedzialność 
przejął na siebie twierdząc, że 
j~ec wspólnikiem był lud, a 
na imię mu miliony. 

5 sierpnia Traugutta oraz 4 
!nqych działaczy powstańczych 
~tracono na stokach Cytadeli. 
T~go samego dnia obszarnicy 
r-olscy w Wilnie, Żytomierzu 
' F.rześciu składali wl11dzom 
carFl<im hołdo'#nicze adresy. 
Dwa obozy - obóz reakcji i 
obtiz demokracji, obóz zdra
dy i obóz patriotyzmu demon
st1·owały swój stosunek do 
•trawy narodowej. 

WŁ. BORTNOWSKI 

spodarzy zakładów pracy. dla armii hitlerowskiej pro• 
Trzeba stwierdzić, że na 283 dukcję, dla śmiertelnego wro

zebrania organizacji kobiecych ga, kobiety-matki? ·mel Wiele 
- ogromna większość spełniła kobiet mści się na wrogu za 
swe zadania. Na zebraniach krzywdę narodu, walczy z ka
tych oceniono należycie doro- rabinem w ręku, organizuje 
bek dotychczasowej pracy I się w Narodowych Komitetach 
nakreślono dalszą linię dzia- Walki, niszczy produkcję, ma
łania. W wielu zakładach pra- szyny. Bohatersko zginęła par
cy, podczas zebrań, kobiety tyzantka Gienia w lasach ra
podejmowały zobowiązania domszczańskich. Kobiety! Sta
produkcyjne. W Z~kładach im. wajcie w szeregi Narodowego 
Bvtomskiej prządki postano- Frontu Walki z hitleryzmem.~ 
wiły zorganizować 2 „trójki"- Wiele kobiet brało czynny 
W Zakładach im. Stalina ro- udział w walce z hitleryzm<'m 
botnice zobowią,alv ~ię prz<'- w charakterze , kolporterek. 
pracować społecznie 427 godzin łączniczek itp. Tow. M'1ria 
w produkcji, aby przyspieszy(?• Wedman była sekretarzem KD 
wykonanie planu. Szwaczki z Góma-Lewa, tow. Adela .T&ra-
zakładów im. Więckowskiego nowska pracowała w dzielnicy 

o warunki 6 k postanoWi!y osiągnąć 100 proc. Ruda, tow. Koczaska była 

Pr a cy ro Q tn i a I gatunku oraz wzmóc oszczęd- łącmikiem między Łodtią a 
ność materiału. w wiefu zakla- Poznaniem. Jedną z najaktyw-

Szraniaw~ki iobowiązal się 
wraz z całym pionem technfoz· 
nym przystąpić do stopniowej 
mechaniźacii odlewni. Od te
go GZasu minął już prawie rok, 
a żadne zmiany na lepsze nie 
nastąpiły. 

Sprawami tymi nie intere• 
sowały się również organizacja 
związkowa oraz partyjna, do
puszczając do istniejących za
ńied bań. nie starając się o 
poprawę warunków pracy ro· 
botników za trudnioriych w od· 
lewni i czyszczarni. Stąd też 
i ciągły niedostafek rąk do pni· 
cy na tych oddziałach. 

Wszystkie wymienione tu dach aktyw kobiecy postano- nbiełjszyt eh dBzialacik~ek łód(zCk~ch 
b ak · · db · 'ł · ć k ł bl k Y a ow. orow owa „ 10~ r i 1 zante arua muszą zo- WI zorgamzowa o a o o- cia"). Maria Janic była człon-
stać w jak najkrótszym termi- we LK. W Zakładach Im. Mar- I kiem GL i brała udział w wal-
nie usun.ięte. Zakłady im. chlewsk:iego odbyła się już kach z hitlerowcami w l:lsach . 
Strzelczyka posiadają liczn..y k'onferencja zakładowa, na Psarskich. Maria Krępa praco
personel inżynieryjno _ tech- której wybrano delegatki na wala w technice partyinej, 
niczny. Jego obowiązkiem jest konferencję dzielnicową LK. Helena Michorek obsługiwała 
usprawnić prac.ę w odlewni· i Zebranie odbyło się przy u- teren _wo]. lódz~ie~o. W ~-

. . . dziale wszystkich delegatek szczegol!:iych dz1elmcach dZla-
czyszczarru, stworzyc ich zało· h ś . p lały sanitarne grupy kobiece. . oraz zaproszonyc go C1. rze-
dze !ep.sze '~a:unki pracy. wodrlicząca rady kobiecej, 
Zdrowie Je~! na~w1ększym. skar- tow. Szwechąwa, bardzo sta
bem ~złowiek~ 1 o tym. ni~ mo-1 rannie przygotowała konferen
gą a~ n1 ch~Ję ~apommac dy- cję. Pomogli jej w tym _ se
rekc1a ~akł_adow 1m. Strzelczy: Hretarz podstawowej organi-

„Promieniści" 

k~ ";Il.I ~ez rad~ zakładowa 1 acji i przewodniczący . rady 
orgaruzac1a partyp:ia. zakładowej. Kobiety tych za-

, -· E. S. kładów zobowiązały się na 

Pod kierownictwem PPR 
przejawiała szczególnie żywot
ną działalność organizacja 
młodzieżowa na Marysinie. 
Organizatorem „Promienis
tych" był tow. Czesław Hutor, 
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j Maszyny będq gotowe do „siewów· I 
§ Od rana do wieczora warsztat remon b~rt. mający do pomocy wysoko wvkwa· użytku· POM, BPP w Brzezinach za- 1 
l Iowy Państwowego Ośrodka Maszyno· li!ikowanych pracowników. pvmnialo o jednym - o założeniu w § 
§ we~o w Bogdance, w pow. brzezińskim . Do tej pory warsztat POM w Bogdan - w:irsztacie instalacji elektrycznej. A j~k- § 
~ rozbrzmiewa głośnymi uderzeniami ce, poza drobnymi naprawami ciągni- że pracować można w .warsztacie, w któ- i 
i młotów, jazgotem obrabiarek i pilników. ków, przygotował już do siewów wio· rym na skutek braku elektryctności, nie- i 
§ 15 grudnia ubiegłego roku rozpoczął się sennych 19 kultywatorów (na zapian•'- ruchome stoją obrabiarki i inne ma- i 
i tu gorący okres remontów zlrnowych i wanych 19). 6 siewników zbożowych (na szyny? E 
§ dla pracowników warsztatu cenna jest zaplanowanych 12), 10 pługów „zetorow· Pracownicy warsztatu stanęli więc § 
i teraz kai:da godzina pracy, przybliżają ~kich" i 4 do „Ursusów". przed poważną trudnością. Należało roz· i 
§ ca icb do rozpoczęcia kampanii siewów • • • począć remonty · zimowe, nie było je- i 
§ Przez szeroko • ot- dp:ik sposobu, żeby uruchomić choć 'e- § 
§ warte drzwi, Mikołaj dną ma~zyne do obrabiania metalu. Do- § 
§ -~ Rywkiewic;i;, wytacza konywanie obróbki pilnikami wyma)!a- i 
; gotowy do pracy sie- loby ogromnego nakładu czasu i siły § 
; "'-! wnik zbożowy, wyre- ludzkiej. Łamano sobie więc głowę nad i 
§ 1 montowany i wymyty usunięciem trudnofoi, a tvmczasem zbli- i 
i - naftą. Rywkiewicz z hł się grudzień i ostateczny termin roz· i 
i dumą pokazuje miei· poczęcia remontów. § 
~ sca wykonanej napra· Wreszcie Eul!eniusz Bałasiński, były i 
; #Y• które mdżna zau- kierownik warsztatu, wpadł na doskoua- § 
: ważyć dopiero prz1 ły pomysł. Wstawił do warsztatu silnik : 
§ bliższy ch oględzinach. „r-.torowski" i z jego pomocą uruchomił E 
E Wyremontowany sie- obrabiarkę, przy której pracuie teraz ; 
i wnik wygląda bo- młody tokarz..._ Zdzisław P:iwłowski. § 
i wlem jak nowv. każ- Romonty zimowe, przyP.olowanie POM § 
; da jego część aż lśni do wiosennej kampanii siewnej, to nie § 
; czystą, wymalowan'l tylko sprawa warsztatu ren.ontowego. i 
: powierzchnią, wydo- Cała załoga ośrodka w Bo~dance coraz : 
: bytą spod war;;twy bardziej poczyna żyć myślą o terminie E 

kurzu, błota i brud!l. przvstąpienta do prac w polu. Trakto· E 
Cieszy Rvwkiewi rzvści, którvch cią<!niki Zl':tidują się w : 

cza każdy wvremon• naprawie, zajmu'ą się niwela~ią podwó- i 
towany siewnik, któ- na o3rodlca, inni, jak np. traklorlysta § 

Mikolaj Rywkiewicz sprawdza wyremontowany siewr:ik. 
rych dlul!i rząd usta- Edward Koślin, montują swoje ciąg;nik1, i 
wia pod szopą. Cie- ro7.ebrane do przeglądu. ; 

wiosennych. do której muszą być nale 
życie przygotowane wszyslkje cią~ni~1 l 
111 ;zrny towarzyszące. 

Wiele jest robotv z tymi prZ"VJ!otow• 
niam1~ l-'OM w P.o~cl•nce brał bowiem ak· 
tvwnv udział w przeprowadzemu on~ 
i siewów iesiennych w spóldzielni•ch 
produlicvinvch oraz u małorolnvch ,i śre 
dnior<'lnych chłopów w powie<ie brze · 
zinskim, wiele więc manvn rolniczvoh 
wvmaga grun!ownej luo częściowej na· 

; prawy. 

szq go stojące na Długi okres czasu. pozostający jeszcze l 
wzgórzu za budynkami garażów POM. do chwili rozpoczęcia siewów, dyrekcja ~ 
dług:e rzędy przygotowanych pingów i POM w Bo~dance zamierza także wy- i 
kultywatorów. Nie tylko zresztą je~o. korzj.$lać dla podniesienia kwaiifikacii § 
Władyslaw Bartczak, który wraz z Ja- zawodawych całej załogi. Kilku pra- 1 
nem Sałatą lajmowal się remontem p!u- cowników warsztatowych wyjeżdża na § 
gów. także lubi tu często zal!lądać. dłuższe kursv do Łodzi i Lubiąży. Me· ; 

- O. kiedy wyruszą w pole przycze· chan1k Jerzy Danielewicz uczvć się be- E 
pione do cią~nil<ów - mvśli z zadowo- ~ie na starszcsio mechanika. Konrad 1 
lemem o płu:!ach - będą krajały zienue -._,iany - na brygadzistę , Czeslaw i 
iak maslo. ~ządkowski zostanie eleklrvkiem. i 

Ze w;:górza. gdzie stoją l!otowe do - Im bowiem większe kW'alifikacje § 
kampami narzędzia rolnicze. widać .ca1' zdob<tdzie nasza załoJ!a - mówi star<zy § 
POM iak na dłoni. W ciągu r0ku roz- mechanik Paweł Szubert - tym mnie1 i 

Wszv<tkie drobniejsze naprawy cl"· rósł ~ię "n 1 wypiękniał. Zbudowano no· cią!!ntków i maszyn rolniczych wymagać ; 
gników oraz ealkowity remont narzędzi we, S'Ze...,kie garaże, szopę na maszvny będzie czę<tego remontu i tym łatwiej § 
rolniczych wykonu je we własnvm >.a ' i nariędzia rolnicze oraz wysoki widny . będziemy mogli przvgotować się do ocze- · 
kresie warsztat POM. P.cacą warsztatu wars>.tat remontowy. Ale... Budując kujących nas kampanii. 
kieruje starszy mechanik, Paweł Szu- warsztat remontowy oddając go do ZB. NOWICKI. 
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„ 

Doin przy ul7PiŁkarskiej 4, w 
którym zamieszkiwała rodzina 
Hutorów. Tu mie~cił się ma
gazyn broni organizacji „Pro-

mienistych ". 

„Robotę młGdzieżową w GL 
postawił Hutor na wysokim 
poziomie - opowiada o nim 
tow. Tadeus.z Głąbski, były 
członek K.Ł PPR. - Jaką or
ganizator wprowadził on re
wolucyjną dyscyplinę wśród 
mlodzieżowców, ubojowił ich, 
uczył miłości ojczyzny. Pierw
sza akcja gwardzistów na 
„Luftschutz" została świetnie 
wykonana dzięki Hutorowi. 
Wyróżniał się wielką ofiar
nością , odwagą i przytomnoś
cią umysłu. Był pełen inicja
tywy". 

„Promieniści" pomagali przy 
transportowaniu i kolport'.-tżu 
literatury partyjnej: przygoto
wywali broń, środki wybtJcho
we itp. Większość z nich wcho
dziła w sk>•ti oddziałów GL. 
Brali udział w w<l'lce z hitle
rowcami pod Głownem, w la
sach Psarskich oraz w Warsza
wie. 

Wierny, bohaterski 
pomocnik PPR 

Kolportażem prasy i lltc>ra
tury partyjÓej z Łodzi do Po
znania, Płocka oraz Wlo-:lqw

Piękną kartę w historii ka zajmowalo się dwa.ie towa-
walk łódzkiego proletariatu rzyszy niemieckich: Maria 
pod kierownictwem PPR sta- Krapp i Leszek Gaube. 
nowi! głęboki internacjona- w organizacji młodzieżowej 
!izm, cechujący jedynie praw- „Promieniści" pracował ak
dziwych patriotów. tywnie miody Niemiec. Frank. 

W Łodzi mieszkało Prżed Po masowych aresztowar.i9ch 
wojną wielu Niemc'l'lw. Żyli tu w 1943 r, Frank musj.ał wvie:. 
Niemcy - fabrykanci, kupcy chać do Warszawy. Tam wstą
l kamienicznicy. iyii tu I 1>ra- pil do PPR. w czasi.e akcji GL 
cowali w fabrykach - robct- został' ujęty i zginął w okrut
nicy niemieccy. JeszcZe przed nych męczarniach. 
wojną wielu Niemców two- ,;v fabryce Kamii1skiego 
rzyło piątą kolu~nę Hitlera: 

1
niemiecki komlsarz, Ernest 

~ lafach okupaci1 odzn3czah Bertraumt. pobił 13-letniego 
się oni szczególnym besti·1lst- chłopca polskiego pisze 
wen; ~ .stosunku. do Pol~ków; „Głos Łodzi" z dnia 12 marca 
OboK Jednak podłeJ sfory, wy- 1943 r. - Na ten widok zbieg
chwalającej w niebog!osy re- ły się robotnice Niemki które 
żim "hitlerowski, znaleźli slę . i stanęły w obronie chłopca. o.., 
prawdziwi Niemcy, Niemcy- burzone tym bestialstwem 
demokraci, Niemcy - antvfa- robotnice wykrzyk,iwały: „Ty 
szyści. świnio, dziś bijesz Polaka, a 

- „Ponieważ fiitlerowcy 1.a- jutro rzucisz się na niemiec-
bronili nam słuchania ndi'l - kich robotników". . 
pisze w swych wspomnieniach Nieznane dzieje wst>Plnych 
tow. Głąbski - aktywniej~i to- walk z najeźdźcą hltlerow.J 
warzysze schowali aparaty u skim nabierają szczególnej 
towarzyszy niemieckich. jak wymowy dziś, w okresie, kie
np.: u Zygmunta Schwir.iuga, dy masy pracujące NRD . ra
Józefa Hempińskiego I u bez- zero z rnrodem polskim walczą 
partyjnego Niemca, Weger'l·. IJ zec:wko odrodzeniu Wehr
Tam słuchali oni audycjJ ra- r . . achtu w Niemczech Zachod
diowych z Moskwy i prze!nz:v- nich, o utrzymanie wzajem
wali je członkom grup. Na~ nych dobr-0sąsiedzkich stosun
podkreślenie zasługuje Nie- ków i odwiecznej nienaruszal
miec Weger, który bardzo nej granicy na Odrze l Ny
nam pomagał, bojowo i 'lklyw- sie. Wspólnie z: patriotami nie
nie występował przcciwkc hl- mieckimi, podobnie jak w la
tlerowcom. Wydawaliśmy u tach okupacji, walczymy dziś 
niego odezwy w języku n.ie- o ugruntowanie i utrwa~e 
mieckim, które on redagował i pokoju na świecie. 
pisał, mimo, że wiedział, iż ge- JAN ADAMOWSKI 
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Kota - ogonem 

Są ludzie, których nie zad.J
'l.iHl la przysłowie: „ spad! z by
ka" !ub „spadŁ z pieca na leb". 
To za niski, proszę was, d'.a 

„Promienistych" cechowała nich pułap, zbyt mało atralc
bezgraniczna miłość ojczyzny, cyjna wysokość. D!atego też o
wierność przysiędze żo!ni~rza $tatnio - oczywiście, nie sa
GL i niezwykły hart rewolu- mi (ktoś „życzliwy" zaw~ze 
cyjny. Pomaga w tych sprawach) -

- W bajce? - podskoczyla 
z irytacji ciotka - To żadna 
baj.ka. To fakt. Slyszalam, ze 
pr Londynie sobie chodzą i że co 
który nogą stqp.nie, to albo 
dom przewraca albo autobus 
obala. Wiadoiho: olbrzymy z 
Marsa„. 

Ciotce Kazia i wszystkim in
nym „ciotkom" nie jest oczy
wiście wiadome, iż „olbrzymi 
z Marsa" zawdzięczają swńj 
wzrost stęchlym drożdżom 
propagandy imperialistycznej. 
Bardzo zmyślni są ci _panowie 
od businessu. wt>jennego. Taką 
smykalkę mają ' do interesu, że 
nawet rodzoną matkę i oj:a 
gotowi prz~handlować! Nic 
dziwnego, że przehandlowali i 
katas!rofę brytyjskiego samo
lotu odrz1itowego, który niP.
dawno rozbil się na terenie 
hrabstwa Hampshire (w An
glii). Aby mianowicie odwró
cić kota ogonem, tj. odwrócić 
m agę publiczną od nieprz'.J
;emnego bądź co bądź faktu, 
że nowy szlagier ich powietrz
nej technilci wojennej ekazal 
się po prostu ... „latającą trum
ną", sfabrylcow.ali ploteczkę, •ż 
to ·amolot - z Marsa. Taka 
plotka zawsze garść glupicn.. 
znajdzie, co w nia uwierzą i 
ulegną pewni!J pa'llice. A w ~<J 
wlaśnie graJ tym, którzlJ dążąc 
de nowej agr esji usiłu1ą 
wstrząs>iąć nerwami ludzi ma
lo odpornf}c.h i zacofanych. 
:t.apomi'llają jednak o tym. ze 
ka.żda bujda rnawet „po
wietrznr") ma krótkie ntJgi h 
ż~ tyle im w rezuttacie pomo
że, co umarłemu - kadzidle. · 

Na jednej z ulic Łodzi gesta- wykombinowali „spadek" r·.a 
powcy ujęli zadenuncfow;inego dość fantastycznym poziomie. 
członka tej organizacji, Tadeu- Dowiedzia!em się o tym m. 
sza Lisowskiego. Znaleziono in. od ciotki Kazia, radiot!d 
przy n im dwa rewolwery . w zachodniej z zawodu, tudzież 
więzieniu na Ansztadta gesta- znan'"j 'wykonawczyni piosen
powcy w okrutny sposób znę- ki: „ach, czy już pani wie, mo-
cali się nad Lisowskim. ja pani, moja pani ... " 

- Spotkałem go na koryta- - Słowo cialem się stalo! -
rzu więziennym _ mówi t<Jw. powiedziała niedawno ciotka 
Lewandowski - i nie mo~lem - Spadli! . 
wprost u\vierzyć swym ocz'.>m: - Jak to spadli? Kto -
Lisowski był czarny od ~iń- spadl? - spyta! Kazio. 
ców. Zalane krwią spodn.;e - Zieloni! - odparła rodzi 
przykleily mu się do ci?ła ma kolporterka „wiadomości 
Rc;ce miał skute. Twarz we 'dobrych !ub zluch, ale zawsze 
krwi, przecięta sinymi pręga - fałszywych" - Cała skóra zie
m.i. Lecz oczy jego gorzały . "ta- Lona„. 
nowczą wolą. z zaciśniętych - A ja slyszalem, że pom1t
ust wykrztusi! do mnie jedno rańczowa w niebieski rzucik -
d · p t" · t przerwał l{azio. 

z. atu~: d .~r li .1 . O\~arz;szr, ' . - Nieprawda! - obrus?1Jla 
me z ra. z1 em 1 me_ z ra zę się ciotka - zielona! Mówila 
. 1_8-ktni L1sowsk1 zginął ·trt.1 0 tym Kuszpietowskn o o
sm1e~c1ą boh_aterską .. Podle~o na zna się bardzo dobrze na kn
konfidenta C1epłowsk1ego. ~to- lorach, bo jej córka wyszła za 
ry wydał młodego patriotę, rr larza. Więc przysięgam wam, 
spotkała_ . zasluzon~ . kara. że_ skórę mają zieloną. Tylko 
Gwardz1.śc1 wvkonali nim wy- oczy czerwone. I wielkie jak 
rok śmierci w Jego własnym Latarnie uticzne, bo chlopy z 
domu. mch ogromne, ho, h.o. każden 
Łódzka organizacja młodzie- )Pden ;ak pól wieżowca ·1a 

żowa „Promieniści" okryl:i się Sienkiewicza Po kitka metró•v 
bohaterską sławą w walce o mają. Nie ta.kie pokurcze, juk 
wolność Ojczyzny, o spr.awie- µJIJ ••• 
dliwość społeczną. Byta ona I - Pewnie - u§miechnąl ~ię 
najwierniejszym i najbliż0zym Kazio - tD-bajce wszvstko 
pomoc~em partii, Członko- I możliwe.'!. 
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Gf.OS ROBOTNICZY 

N~~:~ „~.!~~~~~" !;?~;:~~~~~b~k~: I 
łalno•c Gw.11rdu Ludowei na czah dalszą marszrutę. Plan większych strat w ludziach. 
teren.ie Łodzi przybrała na sile. był już gotów, kiedy ze stano- Najbardziej wysunięty do 
Sztab Główny zaczął rozważać wiska czujki na południowo- prz-Odu Wolos wycofał się pod 
możliwość wymarszu ~rup par- wschódnim odcinku lasu (<.>d werandę gajówki, gdzie znalazł 
lyzanckich „ w lasy, w celu strony Głow.na) nadbiegł gwar- się już bez strat trton grupy. 
wzmornienja oddziałów GL na dzista z meldurtkiem: . ,,Żandar· Tylko Grabowski Tolek był 

stoi 

c 

Liga Zołnierza Przyjaciół 
na- straży pokoju i ,obronności kraju 

terenach t;w. „Generalnej Gu- mi na motocyklu!". ranny. 

W przeciągu minionego ro
ku Liga Przyjaciół Zo!nierza 
w Łodzi osiągnęła poważne 
sukcesy zarówń.o pod wzglę
dem rozrostu organizacji, jak 
i szkolenia. Szeregi członkow
skie wzrosły o 70 proc. i obec
nie niemal przy każdym za
kładzie pracy i w kiiżcł;j szko
le istnieją kota LPŻ. 

Sprzętu Mechanicznego.- Szko
lenie z zakresu sirzelnictwa 
objęło tutaj WSjystkich' człon
ków kola i pozwoliło na zdo
bycie 52 odznak SPO. Kolo 
przy Zakładach Wytwórczyćh 
Aparatów Niskiego Napięcia 
prowadzi wzorowo kurs samo
chodowy. Wyróżnia się tu 
uczestniczka kursu, ob. Krys
tyna Sosnowska. 

biorą kobiety. Również w nie
których zakładach pracy, jak 
np. w ZPB im. Róży Luksem
burg, nie wykazują zaintere
sowania działalnością LPŻ ani 
organizacja partyjna, ani dy
rekcja zakładów. A przecież 
statut LPZ nakazuje . swym 
członkom nie tylko uzyskiwa
nie najlepszych wyników w 
szkoleniu wojskowym i poli
tycznym, ale również pog!ę-. 
bianie swych wiadomości za
wodowych i osiąganie jak naj
lepszych wyników produk
cyjnych. W szeregach organi
zacji wyrosło wielu przodow
ników wyszkolenia LPŻ, któ• 
rzy są również przodownikami 
pracy, jak: Wiesława Zybert, 
Czesław Przybylski, Zygmunt 
Łukasik z ZPW im. Reymon
ta, Olga Dąbrowska i Feliks 
Nowakowski z ZPB im. Armii 
Ludowej. · 

bernii", Rozkaz Szymańskiego brzmiał: $ciągnąwszy większość par-

Oki;es ten poprzedził szere~ 
akcji, które zapewniły zdoby
cie zapasów prani krótkiej i 
granatów, przy<golowanie ekwi
punku, odzieży, a11tcczek i pie
niędzy, Wśród tych akcji szcze
~ólnie slawn.y byt brawurowy 
wypad na skiad broni Cha, 
brnwskiego przy ul. Piotrkow
skiej 81 oraz akcje „Promie
ruslych", - ·które przyniosły w 
elekcie fapasy gotówki. W „
bydwu lych akcjach. odznaczył 
się 17-letni „Leszek" (Stani-
sław -Gajek], komendant 
współzałożyciel młodzieżowej 
grupy „Promienistych", działa
jącej w dz1elni~ „za gettem" 
(Marysin III). Z osobą Gajka 
łąGzy się również krótka, lecz 
bohaterska epopea grupy, któ
ra wsławiła się w lesie psar
skim. 

Grupa liczyła 19 osób, wśród 
nich: komendant Czesław Szy
mański, Mieczysław Wolus, 
Stanisław Gajek, Maria Jani~, 
Edwa.fdjll Mużdżyński, Franci
szek Prożek, Tadeusz Domi
niak, Tolek Grabowski, Marian 
Witulski i inni, wszyscy uzbro
jeni i petni nadziei, że uda im 
się przedrzeć do „GG", gdzie 
c:zekała ich dalsza, nieustępliwa 
walka z okupantem. W grupie 

· znajdował się również Sasza 
Kuźniecow, lotnik radziecki, 
który uciekł z niewoli i dotarł 
do Łodzi, gdzie nawiązał kon
takt z gwardzistami. 

Wymarsz grupy nastąp1ł no
cą 6 maja. W dalszej walce o 
wolność i Polskę Ludową nie· 
wielu spośród towarzyszy <.>ca
lalo. Jedna trzecia polP.gla 
śmiercią bohaterską w lesie 
psar~kim, 

'W n~y 7 maja grupa prze
kroczyła 'graniGę w okolicach 
Bratoszewic. Nad ranem party
zanci trafili do gajówki. Był to 
dzień 8 maja, gajowy Stanisław 
Pruski przyjmował imienino
wych gości. Udzielenie gościny 
partnantom nastąpiło jednak 
nie pod wpływem imieninowej 
wódki, jak się potem okazało, 
lecz z czysto ludzkiej i patrio· 

- tycznej postawy gajowego. 

Upewniwszy się, że ze 
strony domowników . nie 
grozi im niebezpieczeństwo, 

partyzanci poprzestali na za
trzymaniu wszystkich na czas 
•wojego pobytu, po c·zym ubez
pieczyli się w kilku punktach 
lasu czujkami. Reszta myła się 

i zażywała zasłużonego odpo-' 
czynku. Gospodarze gościnnie 

:l'<>zstawili na werandzie stołv 
ł podali śniadanie. 

Po posiłku komendant Szy-
J•n•ł1t1u11uun111nunu11u1111111n111111l111nn111 
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W ubiegłym tygodniu na-
-rodę książkową za najlep. 

~ szą korespondencję przy- ~ 
i znano ob. W. ZIOPAI z ; 
i' PAŃSTWOWEGO TECH- i 
i NIKUM WŁÓKIENNICZE- i 

GO. Kores.pondencj.a ta ~ 
pt. „POWIĄZAC DZIA- i 
ŁALNO$C KOŁA NAU- i 
KOWEGO - PTW Z ZA- i 
"f{ŁADAMI PRODUKCYJ- i 
NYMI" zamieszczona zo- i 
stała w dniu 17 stycznia i 
ńa łamach „Głosu Robotni- i 
czego". E 

P!an z11·ęc 
w bieżącym tygodniu 

WTOREK, dnia ?.2 stycz
nia br. w godz.17-1'9-po
rady dla korespondentów. 

SRODA, dnia 23 stycznia 
br. w godz. 17-21: 
1. Wręczenie nagrody za 

najlepszą koresponden
cję tygodnia. 

2. Prze.:ląd wydarzetl. 
3. Pogadanka szkoleniowa ~: 

nt. „Satyra w ..korespon
dencji i gazetce ściennej". ~ 

t Dyskusja. 
5. Pokaz filmowy. 

CZW ARTEK, dnia 24 
stycznia br. w godz. 17-19: 

l. Wręczenie nagród książ
kov-ych wyróżniającym się 
korespondentom: J. Baj
szczakowi, E. Barańskiem.u, 
S. Bocheńslpemu, Z. Czaj
kowskiemu, . J. ::::>ukowiczo
wl, A. Dreczce, F. Donde
roWi, J. Fiszbajnowi, Z. 
Frączkowiczowi, J. Gron
czewskiemu, W. Hendlowi, 
A. Jungheitowi, J. Janickie

. mu, . L. Kacprowiczowi, M. 
Kopczań$kicmu, M. Kowal
skiemu, S. Kowalskiej, E. 
Komorowskiemu, B. Łuka
szewiczowi, T. Maliszew-
3kiemu, W. Pawlakowi, M. 
Pawlakowi, A. Pytce, J. 
Szc;.zygielskiemu, K. Szewc, 
F. Walerych, H. Walęckie
mu, I. Wyrodzie, A. WY
p~osz, A. Zi~lińskiemu, - J. _ 
Zmurce, E, żywieckiemu. ~ 

2. Zebranie Kola Kares- i 
pondentów ZWAT. § 

3. Porady dla korespon- § 
: dentów. ~ 
•llf111111U111111111111111111111111,lllllHlll1111111Mllłlf 

„Zdobyć motocykl i zlikwido- t~zantów na teren gajówkŁ 
wać nieprzyjacieJa!", Sz.ymański polecił wycolyw~ć 

Tow. „Janka" - Marla Janic 
t tow. ;!-eszek" - Stanislaw 
Gajek w lesie psarskim kolo 
Clowna, gdzie grupa party. 
zancka stoczyła walkę z hitle-

1'owcnmi -

P;tr!yzanci wyskocz,·li do na
tarcia i za chwilę rozpoczęła 

się zacięia strzelanina; od cza
su do czasu wybuchały gran~. 
ty. 

Niestety, nie było nikogo, 
kto by mógł ostrzec gwardzi- · 
stów, że motocykl z żandu
mami był tylko ubezpieczeniem 
całej kolumny „pacyfikacyj- · 
nej". 

W momencie, gdy żandarmi 
rozsypali się w tyrali~rę, wy
dłużając stopniowo jej pólnoc· 
ne skrzydło celem okrążen;a 

gajówki, gwardziści tworzvli 
trzy grupy. Jedna znajdowała 
się na terenie gaiówki, oczekc7 
jąc nieprzyjaciela od strony 
północnej; druga • stanowib 
wzmocnioną przez posiłki czui
kę potł!dniowo·zachodnią, któ
ra pierwsza zauważyła Niem
ców; czujka północno-wschod
nia na skraju lasu utrzymywa
ła swoje stanowisko, osłania· 
jąc partyzantów z prawego 
skrzydła. 

Tymczasem na pierwszej li
nii boju wrzala zacięta walka 
l)ilku partyzantów z przeważa
jącymi silami żandarmów. Tu 
ześrodkowańy był początkowo 
główny wysiłek Niemców, dy
sponujących karabinem ma
szynowym, który zaraz _ wszedł 
w akcję. W momencie, kiedy 
padło już dwóch partyzantów 
(Witulski i Dominiak). i gdy 
stało się widocznym, że ~razi 

oskrzydlenie, gwardziści zade-

się zagajnikiem w kierunku la
sów stanisławowskich, sam zaś 
z Sa•zą pobiegt w kierunku 
czujki, opierająGej się na pół

nocnym skrzydle na tarciu 
Niemców. Tu były już główne 
siły przeciwnika, który za 
wszelką cenę dążył do otocze
ni;i gajówki, nie ryzykując na-

· larcia wprost. Szymański padł 
pod ogniem karabinu maszyno
wego, Sasza pobiegł dalej i 
mijają- czujkę zc!olal wydos tąć 
się skrajem lasu poza linię hi
tlerowców, zawracając poza. 
bitewną strefą w kierunku za
chodnim. 

Grupa 11 partyzantów wyco
{ywala się tymczasem w stronę 
zagajnika. Jednym z pstatnich 
był Gaiek, który po wypadzie 
na motocykl ostrzeliwał się, 
wysunięiy . ~ocno do przodu w 
kierunku skrzydła niemieckie
go podchodzącego coraz bliżej 
Fed gajówkę, 

P.o kilkunastu minutach wal
ki hitlerowcy atako·wali bezpo
średnio tylko pozoslaly punkl 
oparcia, jakim była ostatnia 
czujka i ostrzeliwali gęsto J!a
iówkę, pod którą znajdował 
się jedynie ranny Tolek. 
Wycofująca się grupa 11 

gwardzistów była już w zagaj·' 
niku, gdy żandarmi przystąpili 

do likwidowania czujki północ-
no - wschodniej. Trzydziestu 
przeciwko trzem! Dla tych 
trzru:h gwardzisJ.ów nie było 

już odwrotu, gdyż za sobą 
mieli trzystumetrową • prze· 
strzeń pól uprawnych. Tym za
cieklejszy pyl ich opór. Ostrze
liwali się ~zielnie z rowu, lecz 
jasne było, że zginą. 

W pół godziny później grup• 
11 gwardzistów była już glę

boko w lasach stanisławow
ski,h, gdzie zntrzymala się na 
odpoczynek i naradę. Gajek, 
Wołos i Prożek wyruszvli dn· 
Warszawy, częsc rozproszyła 
się po okolicy d.o czasu nawi~
zania kontaktu z GL, pozostali 
wrócili do Łodzi. 

Grobu poleg?ych towarzyszy 
w lesie psarskim 

Żandarmi skutego i ledwie 
żyjącego Tolka Grabowskiego 
pcwietli do Łowicza, gdzie po· 
dobno został powieszony wr:iz 
z 2 żydami. 

17 października 1947 roku 
polegli partyzanci zostali eks
humowani i przewiezieni na 
cmentarz w Radof.!oszc~u . 

HENRYK JAKÓBCZYK 

Nieustanny wzrost liczebny 
organizacji umożliwia krze
wienie wiedzy wojskowo-tech
nicznej i sportów wojskowych 
wśród najszerszych ma,s spo
łeczeństwa. Koła, w których 
zostało właściwie zrozumiane i 
poprowadzone szkolenie, mogą 
poszczycić się pomyślnymi 

wynikam; swej pracy. Do 
takich przodujących na.leży 
koło LPŻ przy Wytwórni 

We wszystkich kołach, o
prócz strzelni.ctwa, J<tirsów 
motorowych i łączności, pro
wadzone jest szkolenie z dzie
dziny terenowej obrony prze
ciw lotniczej. 
Są jednak w pracy kół łódz

kiej organizacji Ligi Przyja
ciół Żołnierza pewne niedo
ciągnięcia. W poczynaniach 
ich zbyt słaby jeszcze udział 

Szkoła dla budowlanych 

Na Widzewie w hotelu robotniczym • przy ul. Fabrycznej, 
otwarta została pierwsza w Łodzi szkoła podstawowa, któ. 
rej słuchacze rekrutują się wyłącznie z robotników budo. 

' wlanych. · 
NA ZDJĘCIU: pierwsza lekcja języka rosyjskiego. 

Ekipy fotografów wykonywać •będą zdięcia 
obłożnie chorym 

.reszcze pewna, część miesz
kańców naszego miasta nie 
wypełniła obowiązku- przygo
towania fotografii do dowo
<lów osobistych. Do 31 stycznia 
- ukończenia ak,cji robieni<i 
zd.ięć "do dowodów osobistych 
pozostało już bardzo niewiele 
cza su i ci, którzy jeszcze tego 
obowiazku nie wypełnili win
ni to bezzwłocznie uczynić;. 

przesłane najpóźniej do 25 
stycznia do ref era tu instrukta
żu terenowego przy Frez. 
Dzielnicowej Rady Narodowej. 
Rodzina .obłożnie chorego roo
że również bezpciśr,ednio za
mawiać fotografa i:lo mieszka~ 
nia w referacie• instruktażu 
terenowego DRN. · 

Zdjęcia dla chorych wyko
nywane będą w terminie od 
dnia 26 do 31 stycznia br. Ce
na zdjęć wynosić będzie tak 
jak w· zakładach fotograficz
nych 4 zł. za 3 zdjęcia. 

LPŻ posiada już szeroki ak
tyw instruktorów społecznych, 
którzy ~ większości kół pro
wadzą zajęcia. Są to rezerwiś
ci Ludowel(o Wojska Polskie-1 
f(o, Straży Pożarnej itp. Za
d~niem łódzkiej organizacji 
LPŻ na rok bieżący jest wy
datne powiększenie kadry in
struktorów społecznych, wśród 
których znacznv odsetek po
winny stanowić kobiety, przo
duiące w pracy 7-ewodowej. 

IV więk'szym, niż dotychczas, 
stopniu LPŻ zajmie się rodzi
nami poborowych_ W oparciu 
o dekret rządu, LPŻ załatwia 
sprawy bytowe r<Xlzin woj
skowych i w razie potrz,,eby 
przychodzi im ~ pomocą. 

W dalszym ciągu wl! wszyst
kich kołach prowadzone bę!. 
dzie szkolenie w dziedzinie 
wojskowo-technicznej oraz 
rozszerzona zo~tanie d.;iałal
ność sekc,ii strzeleckich i te
renowej obrony przeciwlotni
czej. 

Jak największa ilość miesz
kańców naszego miasta, ludzi 
najbardziej ofiarnych i odda
nych sprawie obrony pokoju, 
winna zna1eźć się w szeregach 
Ligi Przyjaciół Żołnierza. Or
!(anizacja ta realizuje zasz
czytne zadanie zwiększenia 
obronności Polski Ludowej 
przez wzmaganie wysiłków 
produkcyjnych i szkolenie 
wojskowo-techniczne i jest 
ważnym ogniwem w walce< o 
pokój i Plan 6-letnl. 

CZESl:.AW SZTARK 
sekretarz Zarz. Woj. Grodz. 

Ligi Pnyjaciół żołnierza 

Niemal we wszystkich więk
szych zakładach pracy zdjęcia 
dokonane zostałv na miejscu 
przez ekiPY. ze Spółdzielni 
Pracy Fotog{-afów lub ekipy 
studentów Wyższej Szkoly 1------------------
p;Jmowe.J. _ 

Ekipy te jeszcze w dalszym 
ciągu pracują w zakładach 
pracy. Z!llÓszenia należy skła
dać efo Wvnziatu Przemysłu 
przy Pr07vdium RN, ul. Ro-

Wys_tępy zespołu 

Domu Wojska 

artystycznego 

Polski;go 
z okazji 7 rpcznicy w"yzwo-

!JSevelta 15 lenia, bawił w Łodzi zespól 
Bez zdjęć pozostali jeszcze estradowy Domu Wojska · Pol

opleszall i ludzie chorzy. Det skie!!o w Warszawie. Zespół 
tvch o•t<> tnich. którzy nie mo- wystąpił w niedzielę w sali 
gą udać się do zakładów fo- Teatru Wojska Polskiego 
tograficzny_ch wy.słani będą Młodzieżowego Domu Kultury. 
fotografowie do mieszka!\ Spotkania zespołu artystyczne-
Członkowie rodzin obłożnie I go WQjska Polskiego z . łódzki

chorych winni nieź'włocznle I mi przodownikami prary, ra
zawi~domić przewodniczącego cjonalizatorami i robotnikami 
komitetu blokowego, który odbyły się w . atmosCl!rze ser
sporządz! listę obłożnie cho- deczności i entuzjazmu, miłości 
rych, zna.iduj<icych się na te- i przywiązania do ludoweg<l 
nmie bloku. Imienne listy z Woiska Polskiego. 

który złożyły się utwory mu
zyczne, pieśni ludowe i żoł
nierskie, polskie i radzie~k\e, 
recytacje, taniec solistów i 
śpiew chór11, podbił serca pu· 
bliczności, która zgotowała 
miłym gościom burzliwą owa
cję. 

Orkiestrą dyrygował znany 
kompozytor pieśni masowych, 
Edward Olearczyk. Szczegól
nym uznaniem publiczności cie
szyły się piosenki w wykonaniu 
żołnierskiego chóru reweler
~w, pod kierownictwem Eria· 

adresami chorych muszą być Program artystyczny, na na. 
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Nączelnik Szumski Wypadł przed dyżurkę 
i stanąwszy za narożnikiem, nie baciząc na to. że 
może być przez kogoś ze straży w poiz.ie tej wi
dziany, patrzał zza węgła_ Chociaż ponosiło go, lllie 
mógł się ukaizać, mu.siałby z miejsca wkromyć 
i narazić swój autorytet. Zo.bacri:ył i usłysz.a.I 
wszystko. Przed zbliżającym się w jego stronti 
starostą Komuny, cofnął się z powrotem do biura 
i usiadł w fote,lu. Czuł'- że zdolny byłby rozszar
pać go na miejscu. Silą jednak opanował się. 
Przed oczyma fruwały mu ciemne centki. Roz
piął kołnierz. 

Leon Pasternak miał już, że nacierając sam u:o~tał zaatakowany 
- Miałeś być jutro w transporcie.„ a tak... do
bra„. zostruiiesz u mnie„. zgnijesz. Złamię cię„. 
jak„. - miął w dłoni leżącą na biurku kartkę -
„.świata więcej nie zobaCtZ:ysz. .. ty chamie bolsze
·w:icki.., ojczyznę sprzeda.jesz, u:dra·ico Polski... 

Wszedł Kopeć z Bratkowskim a z tyłu rui nimi 
mignął Maślankiewicz. Kopeć ehcri.ał mu coś jeS!Z
c:ze meldować, ale pozbył go się i został u: tym 
drab<-m Bratkowskim sam na sam. 

Miał oto w ręku herszta wszystkich• ruchawek 
i mógł z nim izrobić co ty~o zechce. Ale co? Co? 
Wtrąci go do karceru - wytrzyma be~a. a po
została ferajna umąd~ mu koncert na podwórau. 
Wyśle go - zamianują innego, może g~rszego je
~cze. Tylko bić takich i wiem.ać co drugiego, na 
poręczach galerii, głową w dół. A tych, co jesze>ze 
po wolności łażą - roz.,-itrzeHwać setkami. Wt~dy 
dałoby się radę. W duchu przyizn.awał teraz Kno
rnwi rację. Tak, ale do tego trzeba by mieć 1nne 
pełno_mocnictwa ... 

Stał przed nim w kusej, zniszozooej marynar
ce, z ja)dmś brudnym gałganem okręconym na 
sz:yi, w postrzępionych sztuczkowych spodniach 
z wydętymi łatami na kolanach. I to, to ośmiela 
się patrzeć lnu w oczy... i to jaik patrzeć.„ że
brak ... 

Z rozkoszą da.łby mu w zęby, ale nie chcę sam 
pa1Prać się w brudnej robocie. Do tego ma innvch. 

- No ... ? - i łupnął pięścią w biurko. 
- Fan nace;elnik mnie wzYWJai. 
- „.za systematyoone łamanie dyscypliny, za · 

opór właG!u:y i ten cały bajzel na podwórzu ... 
pójdziecie na tnzy dni do ciemnicy. A resztę po
zbawiam na tydlz.ień 51P3.ceru. I od dzisiaj - nie 
zn.am od was - niikogo. żadnych tarJ:(ów i per
traktacji. żadnych ulg więcej„. tz.rozum'.ano? 

- I taik już odebraliście nam wszystko. 
- Bo na to m·sługujecie. 

- Administracja sarna =usiła nas do wystą-
pienia. Zaka1owaliście nam towarzysza„. 

- Mtlcieć„.! Stań na baczność„ ! 
- Pan naczelnik p:rrzecież wie, że nie sta;emy 

na baczność. Powtarzam - i()Opełniono mord na 
naszym towarzyszu. 

Jeśli mi &.ię rzechce, z wszystkich was każę 
flaki wypruć ... 

- Oświadcrzam w imieniu.„ 
- Mówiłem już, że nie uznaję żadnego 

„w imieniu"_ Tu !).ie Rosja sowie:ka, żebyś cizuł 
się jak u siebie w domu! Wię'l:ień karny Górniak 
zmarł na zapalenie płuc. A za te prowokacyjne 

·. 

(Fragment powieści pt. „Komuna mi11ste lomży"•) 

1viadomoki - likwiduję dodatkowe wyżywienie. 
Kantyna dla was skończyła się raz na zawsze„. 

- Pan naczelnik może szafować karami jak 
sobie chce. My się jedi;iak tego nie prizestraszymy, 
my sobie praw więźniów politycznych odeho;.ać nie 
damy.„ domagamy sie odpowiedniego traktowania. 

WO.O„.! 
My„. 

- iMarsz mi stąd ... ! 
- Pan nacze:nik zechce uprzejmie wy;;luchać 

mn:ie do koi.ca. Raz jeszcze wyrażamy stanowczy 
protest ~a mord na towarzyszu Górniaku. O~wiad
Cfl.am w imieniu więźniów politycznych. że spraw
ca tego ozynu przodownik Kopeć, przez nas wil;
cej tolerowany nie będzie ..• 

- C-0 .•. ? 
- „.przerz; nas tolerowany nie będzie. Zwraca-

my się do pana naczelnika z żądaniem usunięcia 
starszego prizodownika 1-:opcia rz naszego xldz'alu. 
żadnych rozporządzeń morderców wykonyw2ć nie 
będziemy ... 

&z.umski zerwał się z fmela ·; stał za biurkiem. 
kurczowo tarmosząc dzwonek. Usta miał ściagnię
te-, na azole i skroniach pulsowały mu na brzm!ale 
pręgi żył. W drzwiach meldował się dyżurnv. 

Bratkowski„. ty diable.„ - wyi-zucał gł~, 
urywane słowa - „.Czy ty wiesz na co się wa
ży~ ... ? Bunt„.? J:;i tiebia„. ja was zetrę .~.! Rozut 

Starosta Kcmiuny stał nieruchomo. Na. "twarzy 
jego, nte wyrażającej 2Jadnego u~ucia, D:ie drgnę
ła nawet powieka. Upłynęła chWlla, d'ł.'le. Zaczął 
mówić monotonnym i bezba,rwrrym głosem. 

- Niech nas pan naczelnik Polski nie uczy. 
Nasza Polska inna i pod waszym butem na rau:ie. 
Ci, co 0 nią walcrzą · - cierpień się rue boją. A kto 
jest zdrajcą, to się jeszcze rzobaczy ... 

W gabinecie bylo cicho. Dyżurny przestąpił 
tylkÓ z nogi na nogę, Skrzypn~la zelówlrn. 

- ... do karceru go ... - Wycedu:ił Szumski, Wy
padło to jakoś śpiewnie. 

Dyżurny chrząknął lekko i spojrnl na naczel
n:ka. Oz.ekał tylko skinienia. Szumskiemu szkliJ;r 
się oczy, pa.trz.al ja\l:by przez niego. 

Dyżurny zawahał się, lecz nagle rnsizył ostro, 
chcąc uchwycić więźn:ia za ramię. . 

- Ręce pray sobie... - ostrzegł Bratkowski 
i osadził go na miejscu - sam stąd wyj(\j:. I mi-
jając go łukiem, opuścił gabrne'lt · 

Starszy przodownik Kapeć nie miał odtąd la
twego życia. Szyfrowany rozkaz Komuny bl'Z)'Iliiał: 
Okno na lewo" - co o.znaczało bojkot aż do od
~ołania. A więc - kiedy w przejściu mijali go 
choćby dwaj tomrzysze, jeden z nich vnnosił 
okrizyk: - „Precz z katem więźniów, Kopciem!" -
następnie razem wołali: - „Precrz" - Hasło to 
rozbrxrniewało pottlres dyżuru Kopcia kilka a 
czasem i więcej razy dxiennie. 

Jeśliby Kapeć nawet rzabrał się -do bicia, drugi 
kompan mógł podlliieśĆ wrzask: - Nie bii! Nie 
bi·i! - Groźny teri krzyk mobilizował wówcrz.as 
wszystkich więźniów, bd W!Zględu na paragraf, 
z którego zostali osądeeni. Wołanie - Nie b~j! Nie 
'bij! - trzęsło wtedy gmachem od posad aż do 
sklepienia. Ozwo.niły galeri'e i leciały szyby, .Ę'o
spolitych w celach ogarniał szal. Walili m1Skami 
w d,rzwi, pusze-zali w r11ch stolki, razbijając je 
w drzazgi. Prowadziło to przeważ1'ie do masakry, 
administracji jednak ode:chciewalo się potem tor
tur na dłuższ.y czas. W olbrzymim pudle więzien
nym krzyk bitego człow:ieka bywa czasem dla 
oprawcy niebezpiecrz.ny. Czuje on slę pewny tylko 
w piv,micy. sam na sam z be.zbronnym. Czym mo
gło nie·kiedy stać się, stosowane tylko w ost,atecz
nej konieczności, desperackie - Nie bij - w1e
dz'.al każdy strażnik już po kilku nuesiącach 
służby. 

Odtąd więc przodownik Kopeć nie mial łatwe
go życia. 

ł 

.*l Książka ukaże się wkrótce nakładem Wy
dawnictwa MON. 

. . 
22 stycznia 1952 r. (Nr 19) 

f.~~„~~~*'!;!!;J,. .. P..!~~.1 
Plac śmie•nis~o 

„śmietniskiem" i jak najs;o;yb
CJeJ usuneło niel'zystości z 
placu. 

WŁADYSŁAW KRUPA 

Odpowiędzi redakcji 

Tuż za posesją przy ul. Wól
czańskiej 156 znajduje się wol
ny plac, częściowo ogrodzon)' 
siatką. W ubiegłym roku mło
dzież szkolna z Liceum Peda
gogicznego i Szkbły Podsta
wowej przeprowadzała tam 
ćwiczenia fizyczne. 

Od kilku tygodni nie wia
domo kto zwozi na plac cale 
wozy śmieci .i gruzów, co w 
rezult,~cle przyczynia się do 
zanieczyszczania naszej ulicy. 

·Komitet Bloko~ Nr. ZO -
Koniecz.nych napraw dac:hu I 

"'llUfitów Waszego budynku do
kona ZBM ł.ódź Sródmleście
Lewa. 

Trzeba, aby Miejskie Przed
siębiorstwo Oczys"czania 
Miasta zainteresowało się tym 

Ob. ob. Jerzy Koch I Kam16-
ski - prosimy o przybycie do 
redakC'il. 

Dom Harcerza na Bałutach . . . iuz czynny 
W niedzielę, harGerze łódz

cy przeżywali niecodzienne 
ś.więto. W dniu tym odbył:> 
się otwarci!' ich domu - Domu 
Harcerza przy ul. Zawiszy 39, 
na Bałutach. 

Jeszcze na dlugo przed roz· 
poczęciein uroczystości zaczęli 
się tu licznie gromadzić chłop· 
cy i dziewczęta w strojach or- . 
ganizacyjnych., oczekując z nie
cierpliwością momentu otwar· 
oia# · • 

dowej o dzieci ludzi pracy, To
też entuzjastycznym okrzykom 
na cześć Państwa Ludowego I 
Prezydenta Bieruta - opieku
na dzieci, nie było końca. 
Następuje miła chwila zwie

dzania Domu Harcerza. P<>ka
zowe zajęcia, prowadzone w 
poszczególnych salach, cieszą 
się wśród młodzieży dużym za
interesowaniem. Wielu spośród 
nich już nazajutrz znalazło się 
w tvch salach, po~lębiając swą 
wiedzę i znajdując godziwą 
rozrywki;. 

s. 
Nałeszla wreszcie upragnio

na chwila. W skupieniu i z po
wagą wysłuchali harcerze prze
mówienia zastępcy przewodni- 1--------------
czącego Prezydium Rady Na
rodowej ro; Łodzi, tow. Bugaj
skiego, który dokonał uroc.zy
stego otwarcia Domu Harcerza. 

Od 22 do 26 bm. 
- rejestracja bonów 
mięsno-tłuszczowych 

na luty 

- Nie jest przypadkiem, że 
właśnie tu, na Balu lach, w 
dzielnicy robotniczej, wybudo
wano piękny dom - Dom Har· 
cerza - stwierdza tow. Bugaj: Prezydium Rady Narodowej 
ski. - Znajdą w nim - IOPzrywkę, m. Łodzi - Wydział Handlu 
a jednoi;ześnie będą mogły tu komunikuje, iż rejestracja bo
pogłębiać swą wiedzę tysiące nów · mięsno-tłuszczowych na 
robotniczych dzieci. Społ.eczeń- m·c luty odbywać się będzie 
slwo naszego miasta dumne kl h ki h · _ . . . w s epac masars c t spo-
ies.l z \ego n?wego ost~!l,.ruęcta, żywczych, względnie nabialo
ktor". stanowi now'?czesn;e _wy: wych w dniach od 22 do 26 
P?sazonl'. dom ~la młodziezy,, 1 stycznia włącznie. 
cieszy się z niego razem ze . . 
wszystkimi lódzkimi dziećmi. I Termm ten 1-:st ostatecz~y. 
Ha~cerze łódzcy należycie o- Żadne reklamac)e uwzględn1a

cenili troskę naszej władzy lu- ne nie będą. 

REJESTRACJA MŁODZIEŻY 
MĘSKIEJ SP Z ROCZNIKA 

193! - 35. 
Dziś, 22 bm. zgłasza się mle>

dzież mE:;ska rocznlka 1934 na 
literę c i D do Komisji SP pny 
ul. Nowotki.. 16, na ul. Ogrodową 
34, rocznlk 1934, litera R i na. ul. 
K ilińskiego 95, rocznik 1935 lite
ra K. 

ODCZYT W STOWARZYSZENIU 
INŻYNIEROW I TECHNIK.OW 
Dziś o· godz. 19 w lokalu Sto

warzysze·nia Inżynierów i Tech
nikow Przemyslu Włókiennicze
go, przy ul. Piotrkowskiej 135, 
Int. Leon Malinowski wy_J!lOSI od
czyt na temat: „Ko.ntrol• między
operacyjna w przemyśle włókien
niczym". 

WYCIECZKI „ORBISU" 
PBP ,,Orbis" orgattlzuje w naj

bliższą niedzielę, 27 bm. wycl~ 
kę do Poznania na międzynaro
dowe zawo<ly bokserskie J'Olska 
- Węgry. Oprób zaw<>dów prze
widziane jest zwiedzanie miasta. 
Koszt wycieczki wynosi 50 zl. 

Wyjazd z Łodzi w sobotę wie
czorem. powrót do Łodzi w nie
dzielę w nocy. 

W nledz.lelę, 27 bm. OI'ganbx>w•
na jest wyeleczka do Warszawy. 
KOS'Lt wyciecz.ki JllJ zł. 

Zgłoszenia zbiorOoWe zakładów 
pracy oraz Indywidualne przyj. 
mowane są przez tpOrbis". ul. 

PROGRAM NA WTOB:ES., 
!% STYCZNIA 1'5Z Il. 

8.00 .,Dniówka obrachunko- 'lf 
Grochowie wyno&ła iłO zł", 11.ł5 
,iGłos mają kobiety", 1.2.04 Dzien
nik, U.30 Audycja szkolna, lS.55 
Aud. szkolna, 14_15 Muzyka lł.50 
Konc. rozrywkowy, 15-110 Audycja 
dla świetlic dziec„ 15.00 „Wsze
chnica Radiowa" I, 16.20 ,.Z mi
krofonem przez miasto i wieś", 
15_35 Z twórczości W. A. Mozar
ta. Komentarz w opr. Z. Gzelli, 
11.eo Wiadomości popolud.niowe, 
17-15 Koncert rozrywkow-y. 17.35 
„Zakłady Waryńskiego szkolo, ro
botników metodą is:owalewa". 
17.45 Audycja literacka, 18.05 Mu
zyka ludowa, 18.30 \ „WS!Zechnica 
Radiowa" II, l&.50 Łódzki tygO<l
nlk dźwiękowy, 19-15 Rezerwa, 
19.30 Muzy~a 1 aktualności, 20 .OO 
Koncert symfoniczny w wykona
niu Wielkiej Orkiestry Symfonl
C"Znej P. R., 21.00 Dziennik, 21.30 
Soiewa Chór Rozgłośni Wrocław
sk.iej, 21.50 Fragment książki 
Gruszczyńskiego pt. „Szkiparia 
:.. kraj orłów", 12 .05 Gra Orkie
stra Taneczna Polskiego Radia, 
22.so K<>nccrt kameralny, 23.50 
Ostatnie wiadomości. 

Piotrkowska 68, do dnia 25 &tycz.. 
nia br. 

DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyżurują na

stępujące a!l'tek{: Pabianicka 56, 
Piotrkow·ska 127, Przejazd 59, Zie
lona 28. Wschodnia 54, Limanow
skiego 3'1, Al. Kościuszki 48. 

Dyżur położniczo - ginekolo
giczny, Dzisiaj dyżuruje przet 
calą dobę szp!\al Im. dr H. Wolf, 
ul. Łagiewnicka 34. 

PANSTWOWY TEATR WOJSKA 
POLSKIEGO - -godL i~ -
„ZetnSta••. 

PAŃSTWOWY TEATR POWSZltl. 
CHNY - godz. 19 - „Grzeszni
cy bez winy". 

PAI'lSTWOWY TEATR NOWY -o 
godz. 18.30 - „HorsZfyń~". 

TEATR MAŁY - godz. 19.1111 -
„Dwa tygodnie w raju". 

TEATR MUZYCZNY - godz. 19.lS 
- "Orfeusz w piekle". 

TEATR ARLEKIN - godz. 17.00 
- ,,DepeSza choinkowa". 

TEATR PINOKIO - godz. 17.CJO 
- „P!~ń Sarmiko". 

TEATR GNOM - godz. 18.00 -+. 
„Paluszlca". 

BAJKA - „Rozśpiewana dolina" 
godz. 1~. ro. 
BAŁTYK - ,,N'!ebezp!eczeństwo 
śmierci" .,.... godz. 16, 13, 20. 

GDYNIA - „Program NaukC>WO
Oświatowy" Nr 4-52, P.K.F. Nr 
4-52, - ,.Historia sokola raroga'' 
godz. 15, 17, 18, 19, 20, 21. 

MŁODA GWARDIA (dla mlodz:le
ey) - ,,Zapora" - godz. 1e, 18, 
20. 

MUZA - „Wloona w Sakenie" -< 
godz. 18, 20. 

POLONIA - • .Niedźwledf" „Dzla.; 
dek do orzechów„, „Gr.tech'' -
- PTOgram -składany - godz. 
16.30, 18_30, 20.30 

PRZEDWIOSN.IE - „W dni poko
ju'• - godz. 18, ro. 

REKORD - „Ostatni rejs" -
godz. 18, 20. 

ROBOTmK (dla m!odz:lety) 
„Pogrom.ca atamana" -
godz. 17, 19. 

ROMA - „Narzecz-ona z Tnrk:· 
menli" - !lod%· 18, 20. 

SOJUSZ - nieczynne·. 
STYLOWY - „Donieccy góńllcy'• 

godz. 18, 2-0. 
SWIT - „R~ym m1asto otwarte'' 

godz. 18, ro. 
TĄTRY - „Zwycięskie •krzydla'• 

- godZ. 16, \8. 20. 
WISŁA ~ „Radzy,me spotkanie" 

- godz. 16, 18, 20. 
WŁÓKNIARZ - Nieczynne z po

wodu remontu. 
WOLNOSC - „Alann" -

godz. 15.30, 18, 20.30, 
ZACHĘTA - „Hojne lato" 

godz. 18, 20. 

I 
Tow. HE1''RYKOWI TABAKSBLATOWI z powodu 

śmietCi żony 

Chany Estery W aldherg 
wyraża;lą słowa ubolewama 

TOW ARzySZE l KOL~Zl:'. 

Pogrzeb odbył się · dnia 15 . styczn:la 1952 
cmentarzu· :i:yd~v.kim w Łodzi. 

• & 

r. na 

1019-G 

Poszukiwani pracnwn:cy I Majstra na pr~e_wijalnię, majstra 1 I na samoprząsntce obrączkowe, 
prządki. pomagaczki, siły nie· 

.Kierownika przędzalni, samo· wykwalifikowane. 2 tokarn. 5 
dzielnego majstra na samoprząś· ślusarzy maszynowych. 1 kre
nice wózkowe 2 śrubowników ślarza oraz robo~ników gospo
na przędzalnię' odpadkową, 1 d~rczych zatrudnią natycb
h d l'k k k li miast Zakłady Przemysłu Ba
. Y ra~ 1 t\ .t aGZi do~to;vc welniane)!o im. I Dywizji Koś-
1 przę zam ow za r~ m o ~a· duszkowskfoj, Łódź, ul. Łąko
raz Fabryka Pluszu 1 Dywanow wa 23-25. Zgłosz~nia osobist~ 
im. Tadka Ajzena w Łodzi. ul. przy1mu1e Dzial Personalny. 
Kili1iskiego 102. 227 ·K SQ-K 

R~dagule k"oh•glum RedakfQT nic~elny prlyfmuJfl ' t"odzl~nnle w godt t 2-14. sekre>tan O('.pow1edzlalny w go4z 10 - t? T1>l.-frio'·~ "enlrala tplt->f„n1 c·1ne l'>::\ or 'łrtC'?'j 1e w.;.1v~rk : m1 1ztalan1I), reóitk1or n1c-i„lr;J 218 t4 iiekretar ... t ?dpowłejztatny !19 05. • tiział party:ny 216·19, 
C".ztał K '' "'.:~ •unaenlC'~ llSIOW czylelnlk('l\111 1 Lnfet~t-'n r }l 2l!ł 42 jział mlel!ik:l f ;p\lrtowy z6() 42,J'ztał·ek-:in')r111"'70Y 218 11 RP1l9k<'1? n11\'0B - !~ł' lłl K ,11p1trt.a2 - Łr-a1 P1otrk W~ka 'r(J ft-lt"t'l •D tle22 07.lał r•Cllh'1t'n - ŁOO? PtulrM:·•W ... K~ t04e. tel 111 5'0 I 114 7~ Wvaawra: RSW „Prasa", 
Adres H.l"dakCJi; l.Od:ł. Plotrkowskt 96, 11 i;netro Druk Zakł Grat. RSW • .Prasa", ul. Z\\1.lle' 11, telefoD 206-ł2 Pr~num~r9te •n ~0:.1~ •zna wvn ·~1-:1.<'i:. tt !' --:-. fH"Z.YJmUJą W:iZY::.tK.1e urzęcty 1 ogt!ncJe pocztowt:: oraz ustonoszo wi~JSC.Y S cueJscy. Prenumeratę w &olportatu zakłl!ld"wym 

„ - m1eslęcznte zł 1.80 - pr~y1mu:t PF K •• Rucb • D-3-205-01 

' l , 
-


